
ypowiedź min. J. Urbana 

Rzecznik prasowy rządu udzielił 
dzienniltarzowi PAP wypowiedzi na 
temat obecnego stadium przygoto­
wań do „okrągłego stołu". · 

W imienfu władz ogłosiłem w 
ubiegły wtorek - powiedział J. 
Urban - że „okrągły stół" czeka, 
trzeba się jedynie porozumieć co 

H. Kohl zakonczvł 
wizvte w ZSRR 

Kanclerz RFN Helmut Kohl za­
kończył w czwartek czterodniową 
wizytę w Związku Radzieckim. Po 
zakończeniu prywatnego programu 
tur.vstycznego, który objął m . in 
zwiedzanie słynnej Galerii Tretia­
kowskiej, H. Kohl przybył na 
Kreml, gdzie nastąpiło oficjalne po­
żegnanie z udział-em Michaiła Gor­
baczowa. 

do procedury, rozwikłać nieporo­
zumienia dotyczące składu i jak 
najszybciej zaczynać. 

Grono dawnych działaczy „Soli­
darności" uchyliło się od bezpośre­
dnich rozmów z przedstawicielami 
władz. rozmów, których celem by­
ło usunięcie istniejących rozbież­
ności i uzgodnienie procedury ob­
rad. 

Opinia społeczna w Polsce ocze­
lrnjąca rozmów przy „okrągłym 
stole" ze zdziwieniem przyjęła tę 
odmowę. W związku z tym działa­
~ze dawnej .. Solidarności" ogłosili 
.v dniu 27 bm. oświadczenie. Pró­
bują w nim przerzucić na władzę 
odpowiedzialność za zwłokę. 

Powiadają, że zgłaszając zastrzc­
'enia do uczestnictwa w „okrąg­
łym stole" osób z kręgu dawnego 
KOR J. Kuronia i A. Michnika 
władze ingerują w personalny 
skład reprezentantów drugiej stro­
ny. Zastrzeżenia te dotyczą tylko 
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W- resorcie rolnictwa 

Porządkowanie 
dżungli 

rowadzone w resorcie rol­
nictwa, leśnictwa i gospo­
darki żywnościowej prace 
nad wychodzeniem z dżun-

g i prawnej stworzonej w minio­
nych Jatach, daje już konkretne re­
zultaty. Po wstępnej weryfikacji 

Decyzj1a rzqdu 
rodzłeckiego . 

• prawneJ 
„ "-na:ich obowiązujących d.:i LeJ 
oorv aktów prawnych wicepremier, 
min. rolnictwa, leśnictwa i gospo­
darki żywnościowe] - Kazimierz 
Olesiak uchylił od 26 października 
br. 300 resortowych normatywnych 
aktów prawnych. 

Uchylone w trybie natychmiasto­
wym resortowe akty normatywne 
dotyczą m. in. dotychczasowych o­
graniczeń w kontraktacji i skupie 
>Jłodów rolnych w związku z przy­
jętą przez rząd decyzją o demono­
oolizacji skupu, przetwórstwa i ob­
"otu produktami rolnymi i artyku-
łami żywnościowymi. I 

Wydanie 
"I 

ŁOnt, piątek, zs pałdzlernłka I Cena 
1988 roku 
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Wczoraj w woj. katowickim przebywał premier Mieczysław F. Ra­
kowski. Szef rządu odwiedził górników KWK „Miechowice" w Byto­
miu, 

Premier zapoznał się z problemami społeczno-gospodarczymi zakładu. 
Złożył też kwiaty przed znajdującym się na terenie kopalni kamien­
nym obeliskiem poświęconym bohaterom trudu górniczego. 

Następnie zjechał na dół. by na 
miejscu zapoznać się z warunka­
mi pracy górników. 

Z kopalni .. Miechowice" premier 
pojechał do Rudy Sląskiej, gdzie 
odwiedził stare robotnicze osiedle 
tzw. „familoków", znajdujące się 
tuż przy fabrycznym murze buty 
.. Pokój". 

Premier, wraz z towarzyszący­
mi mu osobami udał się następnie 
do Katowic. Pierwszym punktem 
wizyt.v były znajdujące się w sa-

mym centrum miasta „delikatesy", 
gdzie przedmiotem szczegóJ.nego za­
interesowania były sprawy zaopa­
trzenia i jakości obsługi klientów. 

Po południu odbyło się spotkanie 
Mieczysława F. Rakowskiego z 
przedstawicielami aktywu politycz­
no-gospodarczego i społeczno-kul­
turalnego woj. katowickiego, któ­
t·ego problematyka koncentrowała 
się wokół niedawnego sejmowego 
expose premiera oraz kwestii kie­
runków przyszłego rozwoju tego 
regionu. 

ZSRR. Rakieta. nośna. „Energia." 
wraz ze statkiem orbitalnym „Bu­
ran" na. wyrzutni kosmodromu w 
Bajkonurze, przed startem prze• 
widzianym na. 29 bm. 

Społeczna konsultacja 
nad 

o 
projektem prawa 

stowarzyszeniach 
Na inauguracyjnym posiedzeniu zebrał się 27 bm. Komitet 

Społeczno-Polityczny Rady Ministrów. 
Pierwsze posiedzenie komitetu poświęcono dyskusji nad pro­

jektem ustawy - prawo o stowarzyszeniach. Jego podstawowe 
założenia i kierunki rozwiązań przedstawił wiceminister spraw 
wewnętrznych Zbign:ew Pudysz. 

Chrza-

lionów obywateli. W 1986 r. zare- · 

W Polsoe działa obecnie 2.250 I Stelmachowski. Wiesia.w 
.stowarzyszeń skupiających 18 mi- no\\<-ski i Jan OLszewsk.1 

jestrowano. 8_0 nowych or~ani~·C.!i Projekt przewiduje m.in. prze-
.a w br .. iuz ok. 100;_ WYTazr;1e kazamie soraw zwią.zany~h z reje­
sPadła ll~zba. odmowr;1e za!atw10- siracia stowarz:vszeń do kompet€n­
nych V1•n:o.skow o re1estrac1ę. cji i;ą.dów pow.srechnvch. o:IBtąpie­

Rza<l radziecki p06tanowil prze­
kazać ' kraisnojarska stację radiolo­
kacyjną Akademii Nauk ZSRR -
informuie się w ośw iadczeniu rzą­

"du ZSRR które urzed.stawił w 

1 • 
Stworzono również lepsze warun- I 

ki pracy służbom weterynaryjnym 

~~f ~rmącia biura episkopatu 
oświadczenie rzecznika MSW 

Nowe przep.i.sy zmierzają do u­
możliwienia obywatelom korzysta­
nia w pelm z konstytucyjnego 
prawa do zrzeszania się. Będzie 
zatem możliwe !unkcionowanie 
wielu stmvarzysz.eń o konkuren­
cv1nych programach działania. Pro-

nie od obowiązku rejestrowania 
oddziałów terenowych. możliwość 
uczestniczenia młodzieży w wleku 
o.cl 13 do 18 lat we wszystkich ro­
dzaiach .stowarzyszeń. 

czwartek .rzecznik MSZ ZSRR 
Gienn.adii Gierasimow. 

Strona radziecka - <;iWier<lza się 
w dokumencie - ~otowa ;est roz­
patrzyć na szczeblu ekspertów ze 
Stanami Ziednoczonymi i innymi 
7.a'ntcresowanymi oań<>twam i kon­
kretne dzialan'a. które OOLw<llilY­
bv orzeks:ztalcić kra<;noiarska sta­
cie radiolokacyina w ośrodek mię­
<lzvnorooowei współpracy w wy­
korzyc;tvwan'u prV>iStrzeni kl'l"micz­
nei w oelach t><>koiowych. 

Z LONDYNU DO SYDNEY 
TAKSOWKĄ 

Jeśli pragniesz 11rzejechać się 
taksówką z Londynu do Syd­
ney, zapłacisz za kurs bagate­
la... 31.446 funtów i 60 pensów 
(około 55 tys. dolarów) nie li ­
cząc napiwku. Taka kwota fi­
gurowała na liczniku taksówki 
po zakończeniu 6\l-dniowej es­
k~pady na trasie Londyn 
Sydney. 

Wyczynu tego dokonali dwaj 
bankierzy z Sydney. John Mor· 
gan i Edward Kelly oraz ton­
dyńrzyk Guy Smith. Kierowcą 
taks.Jwki bvł Mełte Kanelli Tsi­
ros z Sydney. Trasa wiodła 
przez Europt:, Bliski Wschód, 
Pakistan. Indie i Azję połud­
niGwo-wschodnią. 

Z p°'słem Janem Pry­
szczem, przewodniczą­
cym Wo-iewódzkiego Ze­
społu Poselskiego w 
Piotrkowie. 

- Duże zainteresowanie towarzy. 
szy nowym tasadum. na jak"cb ka­
pitał tagranic~.ny będL1~ " naszym 
kraju prowdd7.ić dzi"'-łalność gos­
podarczą . W 1>zerwcu Sejm sk1ero 
wał pro.iekt ustawy do trzech ko· 
mi~ji: Współpracy G'>Spodaraej 1 
Zagraoicą, Planu Gospodarczego, 
Budżetu i Finansów oraz Prac 
Ustawodawczych. Utworzyły one 

'" przetwórstwie I obrocie mięsem 
oraz w sprawowaniu opieki wete­
rynaryjnej nad zwierzętami zno­
sząc liczne akty prawne szczegóło­
wo regulujące te sprawy. a tym 
samym ograniczające samodzielność 
i inicjatywę służb weterynaryj­
nych. Zniesiono też wiele ograni­
~;:c11 w leśnictwie. 

W wyniku już dokonanej wery­
'ikacji i uchylenia 300 resortowych 
normatywnych aktów prawnych o­
becnie obnwiaz.vwać będzie w rol­
nictwie. leśnictwie i gospodarce 
żywnościowej J37 aktów prawnych 

MALPA W ROLI 
ASYSTENTA 

Japoński weterynarz Uyama 
zatrudnił w roli asystenta mał­
pę. 

Uyama doszedł do wniosku, 
że jego pacjenci - psy i koty 
- znacznie łatwiej poddają ~ię 
leczeniu i bez oporu znoszą 
zastrzyki, gdy pomaga mu w 
pracy jego ulubieniec Suzuki. 

SPOSOBNA SPOWODOWANIE 
KORKA 

Nieznany automobilista spo­
wodował przed dwoma dniami 
w Madrycie niesamowity korek, 
rozrzucając z jadącego samo­
chodu na trasie ok. 3 km ol­
brzymie ilości banknotów po 
1000 i 5000 pesetów (równowar­
tość 8 i 40 dolarów). 

Jak informują agencje pra­
sowe, tajemniczy dobrodziej po­
jawił się najpierw w centrum 
samochodem małolitrażowym. 
Powoli jadąc rozpoczął $We 
dzieło. Początkowo sądzono, ~e 
chodzi o ulotki reklamo­
we, co w zachodnich metropo­
liach nie należy do rzadkości. 

wspólną podk'omisję do rozpatrze­
nia projektu ustawy o działalności 
gospodarczej z udziałem podmio­
tów zagrani„mych. Jest pan jej 
orzewodniczącym. 

Czy proponowane rozwiązania da. 
ją szansę. i<! przepisów tych nie 
trzeba bed.:ie zmieniar po raz ko­
lejny, jak czynimy to obecnie DO· 
welizując ustawę zaleowie sprzed 
dwóch lat? 

- Ustawa ;z; 1986 r p<>wstała w 
zupełnie in.neJ sytuacji. To była 
wówczas nowość. stą1 pewne nie­
zde<:ydowa;nie. które Humaczyć moż.­
na także nie zawsze najlepszymi 
dośw'adczeniaimi z oierwszych lat 
działaLności ~półek p0JQDijnych. W 
ostatnim czasie wiele krajów, w 
tym i ~ocjalistyC2lnvch szeroko 
,,tworzyło d1'7'wi dla kapitału za­
!(rani~nego Na ich tle ze starymi 
orzep'sami nie byliby~my i.nteresu­
iącym pa•rtnerem. Dlate110 warunki 
'nwest..,.wania w Polsce nr.zez obcvch 
orz.edsiębiorc6w muGialY zostać 
zmie.ni<ll!le. 

- Mówi się, ze na poprzednich 
rozwią.zaniach za.ważyły poza. ('kO· 
nomiczne argumenty i opory. Czv 
proponowane dziś przepisy są od 
nich wolne? 

- Polska jest krajem zadłużo-
nym. Gdybyśmy dziś mogli e-kspor­
tować 40 proc. naszych towair6w, 

Komitet Spoteczno-Politycz.ny. z PAP OTRZYMAŁA DO OPUBLl-1w którym dano wyraz zaniepoko­
KOWANIA PONIŻSZE TEKSTY jeniu z powodu .niezałatwienia do­
INFORMACJI BIURA PRASOWE- I tąd spraw związanych z bezpieczei1-
GO EPISKOPATU POLSKI ORAZ stwem pracowniczym i osobistym 
OSWIADCZENIE RZECZNIK<\ w stosunku do uczestników straj­
PRASOWEGO MINISTRA SPRAW ków jakie miały miejsce w Polsce 

jekt ustawY <J1Praoował zespół UP<>Ważnienia Rady Mmistrów . .skie-
zlotony z prz~dstawicieli strony rował opracowany przez zespól 

WEWNĘTRZNYCH. 

Pierwszy z tych dokumentów 
brzmi: 

17 października br. zostało skie­
rowane pismo z sekretariatu epis­
kopatu do gen. Czesława Kiszczaka, 

Kiedy jednak okazało się, że na 
ulicy wiatr roznosi banknoty, 
kierowcy stracili całą zimną 
krew, porzucili na jezdni '>We 
samochody w miejscu zatrzy­
mania i przystąpili do zgarnia­
nia nari:czy pieniędzy. 

Po przejechaniu 500 metrów, 
hojny kierowca zawrócił i znów 
zaczął rozrzucać fortunę międl:Y 
uganiająrych się po ulicy ludzi, 
powiększając tylko ogólny 
chaos. Za nim ciągnęła bowiem 
cała kolumna. pojazdów z ama­
torami łatwego zysku. Tymrzll.­
sem tajemniczy ofiarodll.wca 
wyjechał na obwodnicę sto'e(' I. 
ną i tam ukończył swe dzieło, 
wywołując wśród mieszkańców 
przedmieść Madrytu prawdziwą 
euforię. 

Zdaniem środków masowego 
1>rzekazu. dowcipniś musiał roz­
rzucić Cl&I najmniej milion peset, 
by wywołać takie rozległe kor­
ki. O ile zostanie wykryty i 
uznany za poczytalnego, grozi 
mu kara pozbawienia wolności 
w zawieszeniu za zniszczenie 
biletów bankowych. Może być 
także sądownie ścigany za roz­
rzutność, czyli „zbędne" -wydat­
ki ze szkodą dla swej rodziny, 

O_pr.: M. C. 

umożliwiłoby to spłatę odsetek kre­
dytów i jeszcze zostałobv na nor­
malne zasila.inie gosuod.arki z Łm­
oortu. Ale tak nie iest. Ledwo 
stać nas na spła<-anie odsetek w 
wysokości 2 .nld dolarów !'OCZl!lie 
PoWlnniśmv zaś płacić co naj­
mniej trzv miliaroY l'.'-y za-dłużenie 
nie rosło Musimy Ldawać sobie 
sprawę z p<>wagń sytuacii i przy­
iąć orl-powi.?dnie rozwiąza~ia . kie­
rując się względami ~konomicz­
nymi. Dlatego wszelkie dogmaty­
czne argumenty, będace dotąd ba­
riera spółek z obcym ka·pitałem, 
trzeba odrzucić W przepisach mak-
symalnie zar.hędć DOtencjalnych 
adresatów ust-awy. mając jed!rlo 
wszakże na względzie - za,bezp.ie­
-.zenie interesów Państwa 

- Czy proponowane przepisy są 
konkurencyjne w oorównaniu z 
warunkami fakie obcemu kapita­
łowi stwarl!aJą inne kraje? Pro~. 
Kaleta. stwi!rdził niedawno w SeJ­
mie, że niektóre z nowych rozwią 
zań to cofniecie się w porównaniu 
z dotycllczas obowiązującymi. 

- Nie moe-e się z tym rz.god'Zić. 
Nie twierdzę. że projekt wolny jest 
::>d wad. Prace r..ad tllJ!ll jeszcze 
tnvają, ale z całą pewnością przy­
jęto o wiele kol"Zystniejsze niż d<>­
t:vchczas warunki podatkowe i fi­
narnsowe dla dział.a:Jmoścl spółeik. 

państwowej i kościelne; w .skla- pr~iekt prawa o stowarz.vs.reniach 
dzie: Jani111a Orłowska. Jerzy Ba- (DALSZY CIĄG NA STR. 2) 
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Reguły gry 
Zacznijmy od faktów. 
Fakt pierwszy, 26 sierpnia br. 

minister gen. Czesław Kiszczak 
stwierdza w oświadczeniu na. te­
mat obrad „okrągłego stołu": 

„Nie stawiam żadnych wstępnych 
warunków ani co do tematyki roz­
mów, ani co do składu uczestni­
ków. Wykluczam jednak możliwość 
uczestnictwa osób odrzucających 
porządek prawny i konstytucyjny 
PRL". 

Fakty drugi i trzeci. Kilka dni 
potem Jacek Kuroń w jednym z 
wywiadów powiada, :ie legalizacja 
„Solidarności" oznaczać będzie ko· 
niec obecnej władzy i w ogóle us­
troju. 

W podobnym duchu wypowia!la 
się od lał Adam Michnik. 

Fakt czwarty. Rzecznik rządu Je• 
rzy Urban informuje dziennikarzy 
o zastrzeżeniach wobec składu de­
legacji „Solidarności" do „okrągłego 

stołu" i wymienia konkretnie Kuro­
nia i Miohnika. 

Fakt piąty. Jeuy Urban komu­
nikuje, że Lech Wałęsa odmówił 
~potkania z min. Czesławem Kisz­
czakiem. 

Fakt szósty. Janusz Onyszkiewicz, 
prezentując się jako rzecznik „So­
lidarności", 11owiada, :ie rząd chce 
podyktowaó skład jej delegacji, co 
może storpedowaó „okrągły stół". 

Tyle fakty. Analizę prawniczą 
oświadczenia z 26 sierpnia pozosta­
wiam specjalistom. Natomiast jako 
miłośnik historii chciałbym zwrócić 
nwagę, iż istnieje coś, co się nazy­
wa kulturą polityczną, a jej częś­
cią składową jest takt politycz­
ny. 

Dwa przykłady z przeszłości: 
W grudniu 1970 r. nrzybyła z 

RFN liczna delegacja z Willy 
Brandtem i Walterem Schellcm. 
Otót w składzie tej delegacji nic 
znalazł się żaden działacz rewizjo­
nistyczny typu Hupki czy Czaji. 
Formalnie nic nie stało temu na 
przeszkodzie, a jednak ówczesny 
kanclerz wiedział, że byłoby nie­
taktem zabierać takich osobników 
na rozmowy do Warszawy, zakoń­
czone zresztą znanym układem. 

Zwracam tez uwagę, że prezy­
dent Reagan nie zabierał na roz­
mowy z Gorbaczowem znanego 
jastrzębia Caspara Weinbergera, 
gdy ten był jeszcze sekretarzem 
obmny. · 
Każda gra ma swoje reguły. Tak­

.ie gra polityczna i należy o tym 
pamiętać. 

EDMUND TULKO 

z z 
Weźmy IlJP· pOdaitek dochodowy. W I więc na.m. by dewim choć w czę­
wypadku spółek typu joint ven- ści porzootawały w Polsce. Pro;:io­
tures proponuje się go na poziomie nowane przepisy ustalają obecnie 
nie wyhzym niż 40 proc. (dotych te kwoty w rozsądnych gralllieach. 
czas 50 proc.). Chiny Rumunia, Dla spółek joint ventures 15 proc. 
Związek Radziecki maja 30-procen- (dotąd 15-25 proc.). a.le minister 
towy n<>datek ale my za to ofe· współpracy gc.spodarczej z zagra.ni­
rujemy ulgi. Przez ~ześć lat można cą może ten wymóg obniżyć na.wet 
być zwolnionym z tego podatku. do zera. Dla firm polonijnych zaś 
Te ulgi to moone udeJ:Tllenie i po- - 30 proc. (w dotychczasowych 
ważna zachęta. Proponuje się też warunkach 50 proc.). 
zwolnienia oodatkowa za wy-.i.szy 
niż 20 proc udział ekspOrt.u pro­
dukcji I usług. Inne zachęty to np. 
oreferencje oodatkowe w wy-
pad·ku p<>dejmowania ill'lwe&tycji· 
WaŻillą zmianą 1est noweliizacja ko-­
deksu handlowego wprowadzająca 
formę spółki tzw. iPdmoosobowej . 
formy popu;iamej dziś na całym 
świecie. 

- Czy przedsiębiorstwa drobnej 
wytwórczości - firmy polonijne teź 
coś zyskają na tej nowelizacji? 

- Mogą l)ne. i iest to istotllle 
nO'Wum. wchodzić do spółek z ca­
łym majątkiem lub jego częścią. 
Rówinie-ż gdy poz-OStaja na dotych­
czasowych za.sadach CJtw.aa:za się dla 
nich dodatikowe preferencje, by 
wyrównać sza;nse. Sroctowisko po­
lonij.ne zawsze domagało się. by 
kapitał za.grai~y w Polsce tMk­
towa.nv b~-ł róWll'I<>. 

- Wiele emocji budziła 
sprawa kwoty obowiązkowej 
dazy dewiz państwu .•• 

- ;r esteśmy mdłwi.ent, 

dotąd 
sprze-

- l.\lówimy o zaletach projektu, 
a jednak wzbudził on wiele kontro­
wersji. Choćby obligatoryjność 
zrzeszania do sp6łek w izbach 
przemysłowo-handlowych. 

- W pierwotnym projekcie rzą­
dowym izby miały być obHgato­
ryjne. Poprawtki w trakcie obrad 
komisji :imiet'Zały w kienmku 
zniesienia tegu wymogu. W tej 
sprawie chodozi o kwestie kontro­
l i i realizacji p()litY'koi państwa wo­
bec spółek. Wcześn.iei Nl!Zważano 
koncepcję swego rodzaju rządowych 
agend które spełniałyby taiką rolę. 
Z tego jedmaik WY'l'ósłby moony ce.n­
tral:ny zarząd · jeśli n1e minister­
stwo. Wybraliśmy więc oszczęd­
niejszą i już spr:;11wd:wną („Inter­
-Pol!kom") koncepcję irtb. Jaka bę­
d:i.ie ostatecmna wersja jesllC!re nie 
wiadomo. Chce doclnć. że poo:a An­
glią i Hruaml!d1ą wszedzie działają, 
(choć w innej formie' JObligoBJtoryj­
ne izby. W k1ra.jach «>cjdistycmych 

(DALSzy CIĄG NA STR. S) 

W 302 dniu roku słońce wze­
szło o godz. 6.24, zajdzie zaś 
o 16.15. 

SzY,mon, Tadeusz, Wszeciech, 
Sylwiusz 

7U 

w dniu dzisiejszym przewiduje 
dla Lodzi następującą pogodę: 
zachmurzenie małe i umiarko­
wane, stopniowo wzrastające do 
dużego. Możliwy niewielki op<td 
deszczu. Temperatura maksy­
malna w dzień 11 st. Wiatr u­
miarkowany, okresami dość sil­
ny. południowo-zachodni. 
Ciśnienie o godz. 19 wynosi­

ło 995,6 hPa (74.6,7 mm), a tem­
peratura 6,3 st. 

a wvdarzeń 

1548 Zm. J, Dantyszek. 
biskup warmiński, dyplomata., 
poeta. doradca Zygmunta Sta­
rego 

1883 - Ur. K. Wójcik, dzia­
łacz SDKPiL oraz KPP 

1922 - Marsz faszystów na 
Rzym (tzw. „marsz czarnych 
koszul") 

a a ~ bie 
Entuzjazm nie zawsze prze­

mawia za tym, kto go wzbudza, 
ale zawsze za tym, kto go od­
czuwa. 

śmiechni • się 

- Proszę nie myśleć, nie my­
ile6.-
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~~~~~~~~Spotkanie 

---~~boczo przewodniczących 

Z PRAC EGZEKUTYWY KŁ PZPR 
Wczoraj, c.z.tonkowie Egze'Jw.ty,wy 

rot. PZ•PR 'PO obejrZJeniu p0t.1tazów 
sp,r.z;ętu ratoWl!l.iezego na teren·ie Ko.­
meirirlY Wojewódzlkiei Straży Po~­
n-y;ch w Lodzi. apotlkaJ,i się z .k1e­
.row.nLctwem ikomenidy. 

Wożniak omówit stan bemiiecz.eii­
stwa pr1.1eciwpoża.rowegio w woj. 
łódzldm. 

Jubileusz na 
80-lecie tak bardzo zasłużoneg,;i, 

Łódzkiego Klubu Sportowego przy­
padło niestety w ciężkich także dla 
sportu czasach. Działacze ŁKS i 
Rada Opiekuńcza często muszą ła­
mać głowę. aby zapewnić norrnal­
nig egzystencję wielu klubowym 
sekcjam ligowym i utrzymać w 
norlila}nej eksploatacji obiekty 
urządzenia. · 

Zakasano rękawy i zabrano s i ę 
do szukania sposobów łatania fi­
nąnsowy~h ;,dziur". Sorymi kwota­
mi zasilają klubową kasę ' np. co­
tygodniowe bazary. Niestety, ostat­
ni() zawisła, nad ŁKS g,ro:i:ba ich 
likwidacji. Wydział Komunikacji 

w S l\ R ó C .1 E 
• · Powróc~ do Wars21awy repre· 

nntacJa polskich sportowców - in· 
Walidów na Vlll , Paraollmpljsk1e 
lcrzyska. Zdobyli oni w Seulu. 81 
medali, w tym 22 złote. Nic więc 
dxiwnego, te na lotniSku Okę<:le 
wszyscy byli w znakomitych humo­
rach, urówno witający jak i boba· 
łerowie seulskich zmagań. 

• Agencje podały kilka dalszy~h 
szczegółów afery piłkarskiej na 
Węgrzech. N.i.jwlększe zaskoczenie 
wywoiuje inlormacja ~· zatrzymaniu 
przez · węgier_~lrą milicje byłego se­
lekcjonera reprezentacji tego kra.ju 
K. 'Meszoly'ego. Wc.ześ'lllej ·zostało 
aresztowanych 12 zawodników i je· 
den z działaczy-. , 

B Polskie tenisistki M. Mróz I 
K . Czo11ek, 'Wygrały z Norwegii tur· 
niej lV dywizji drutynowycb ml• 
11trzostw Europy, pokonując naJ• 
pierw Danię 3:0 ,a później w finale 
Luksemburg 2:1. 

Jak na olimpiadzie 
148 studentów i 48 studentek 

(prawie tyle co w Seulu) uczestni­
czyło vJ turnieju tenit;a stołowego 
zorganizowanym z okazji sportowej 
inauguracji roku · akademickiego. 
Pingpongiści pobili tym samym 
wszystkie dotychczasowe reko::dy 
frekwepcji sportowych impr€Z stu­
denckich. 
Wśród pań triumfowała Elżbieta 

Kurowska, wyprzedzając Jadwigę 
M\<?hniewicz i Magdalenę Napierat 
(wszystki~ UŁ). 

'Także pod dyktando słuchaczy 
UL toczył się turniej męski, w 
którym zwyciężył Dariusz; Cywiń­
ski przed 'I'omaszem C\lrabskim i 
Wa.ldentarem Ciesi.ołkiewiczem. 

(WW) 

Urzędu m. Łodzi w im1eniu Wy­
działu Dróg i Mostów (główny 
wykonawca węzła komunikacyj.ne­
go w obrębie Dworca Kaliskiego) 
domaga się zaniechania handlu; 
po.noć; przeszkadza to w termino­
wej realizacji robót. Dziwna to de· 
cyzja - powiedziano nam w ŁKS 
- bo latem działo się tu niewiele. 
Tymczasem teraz. kiedy nastąpi­
ły krótkie dni jesienne, wykonawcy 
węzła chcą nareszcie wziąć się do 
roboty. 

Likwidacja bazaru pozbawilaby 
klub podstawowego :i:ródła docho­
dów. Luki tej nie wypełnią ist• 
ni·ejące przy klubie za.kłady usłu­
gowo-handlowe oraz spółka „Uni· 
sp.ort", ani też· dzierżawiąca .klu­
:,owe pomieszczenia przy ul. Piotr· 
kowskiej restauracja. „Czarny koń"' 
czy bar gastronomiczny „Trampek" 
mieszczący się w klubowej kawiar„ 
ni przy al. Unii. 
Zm~rtwieni groźbą likwidacji ba­

zaru działacze i pracownicy ŁKS 
imają się innych jeszcze sposobbw 
wzbogacenia klubowej kiesy. Szu­
ka się kolejnych sponsorów wśród 
łódzkich zakładów przemysłowych, 
które wspomogłyby klub finansowo 
ooprze?. ustawienie na stadionie i 
w hali swoich reklam. Po skoi1-
c1enlu remontu klubowej przychod­
ni wygospodaruje . się pomieszcze­
nia. oferując je spółdzielni leka­
rzy specjalistów. W przyszłości w 
'.lkolicach stadionu przystąpi się do 
budowy hotelu, z którego korzys­
tałyby grające w Łodzi ligowe me­
cze drużyny z cał~go kraju. Moż­
na by tutaj organizować tei zgru­
"Jowania sportowe. · 

To w przynłości. Na razie kie­
"')Wn ictwo klubu dołoży wszelkich 
starań, aby utrzymać dotychczaso­
we sposoby zarabiania pi·eniędzy. 
Mamy nadzieję, podobnie jak dzia­
ła.cze ŁKS, że nie dojdzie do lik­
widacji bazaru i klub nie zosta­
nie pozbawiony możliwości zara- ' 
blania na siebie. Z t:\ nadzieją Za­
rzad i Rada Opiekuńcza ŁKS spot­
kają się z zawodnikami, _trenerami, 
nracownikami i sympatykami klu­
bu na jubileuszowej akademii w . 
„iatek, 4 listo~ada, w hali przy al. 
Unii. To niecodzienne spotkanie 
będzie okatją zarówno do zapre­
zentowania dotychczasowego dorob­
ku klubu-jubilata, jak i zarysowa­
nia jego, oby lepszej przys,złości. 

(wrób., 

Pod koszami lodzi Pabian·ic • 
I 

nania. Lech ustępuje w tabeli tyl­
ko Olimpii i Włókniarzowi i to :r.a­
ledwie jednym punktem. 

Przed tygodniem w ekstraklasie 
koszykarek odbyły się spotkania 
par. W Pabianicach. w pierwszych 
w tym sezonie ligowych derbach, 
Włókniarz odniósł wysokie zwy­
cięstwo nad ŁKS. 

Pabi,a.niczanki są takźe faworyt· 
kami w · sobotni.o-niedzielnych me­
czach z Lechem Poznań i Czarny­
mi Szczecin. Nie wątpimy, że tak­
że wzbogacą skromny, iak na ra­
zie.... ·doirobek punktowy koszykarki 
ł.KS. c:o · pezwoliłoby im na awans 
w tabeli. Łodzianki powinny od­
nieść zwycięshvo nad Czarnymi 
Szczecin, a.le niełatwo będzie im 
wygrać z silnym zespołem z Poz-

Wszystko przemawia za tym, :i:e 
Olimpia Poznań nadal utrzyma się 
na pierwnym miejscu w tabeli, 
gra bowiem ~ warszawską Polo­
nią i lubelskim· Start.em. Interesu­
jąco zapowiada się mecz w Gdań­
sku. gdzie mająca apetyt na mis­
trz:o5two Polski Spójnia podejmuje 
ltrakowską Wisłę i Stal z Brzegu. 
Krakowianki. choć grające w tym 
roku w osłabionym składz.ie (m.in. 
'Jez Seweryn i Jelonek}, ani myślą 
"rezygn.owai': z walki o jedną z 
c:i:obwych lokat. (ww) 

KARTINGOWCY Z Al GÓRĄ! 
Nie mający własneg,o toru, ma­

jący· do tego kłopoty ze sprzętem 
i treningami - łódzcy kartingow­
cy dobrymi wynikami zakol1cz.yli 
teg~roczny sezon. 

W walce o tytuł mistrza Polski 
kierowcy z Automob klubu Łódz­
kiego w kategorii pJpularnej, za· 
j~li pi'erwsze miejsce. Tego w his­
tod AŁ jeszcze nie było! Indy­
widualt1ie Tomasz Stokwisz sklasy­
fikowany został na drugim miejs­
cu, Jacek Wiszniewski na trze­
cim. dziesiąty - Ja.cek Tokarczyk, 
a Piotr Gwiazda jedenasty. 

Na trzecim miejscu w mistrzos-

, wach Polski w ka-tegorii młodzie­
żowej sklasyfikowany z.ostał Piotr 
Tobiasz (w tej kategorii nie było 
drużyny z Łodzi). ' 

Również w mistrzostwach stre­
fowych nieźle sobie radzili łódzcy 
kartingowcy . .W kategorii młodzie­
żowej Piotr Tobiasz zajął pierw­
sze miejsce. zaś zespół AL trzecie. 
W kategorii popularnej drużynowo 
łodzianie wywalczyli pierwsze miej­
sce. W• tej kategorii l!lajl~szy \V 
strefie je-st w tym sezonie zawod­
nik AŁ - Jacek Wiszniewski. 

' ' peR 

W zdrowym ciele - zdrowy duch 

Działacz, a nie urzędnik 
Kolejnym naszym rozmówcą, 

który oo.stanowił wziąć udział "' 
dyskusji nad stanem polskiegc. ; 
łódzkiego sportu jest doskona!e 
znany łódzkim kibi~om piłki noz-· 
nej Ludwik Sobolewski. 
Niekwestionowany twórca wiP.l· 
kiego niegdyś Widzewa. którego 
drużyna piłkarska odnosiła tak iP'ł­
czące sukcesy na boiskac.h Pol5'::i 
i Europy. 

- Od dawna marzy ml się mo­
del klubu piłkarskiego, którego 
działalność oparta o zdrowe zasa­
dy przynosiłaby oczekiwane wv 
niki Kibicom nie zabrakłoby e­
mocjl, a działaczom satystak{!Ji 
Byłby to klub jednosekcyjny, wy­
ła~znie piłkarski . .Jego dz:ałalno'lc 
musiałaby przypominać futbol za• 
wodoWy, czy iak kto woli kontrak­
t-.wv na wzór zacbodnioeuronejski 
ale oparty o realia jakie obowią­
zują w naszym kraju. Jak na ra­
zie · bowiem w sekcjach piłkar­
skich naszych klubów ligowych od­
bywa się ;m-orowizacja. Niestety 
czesb działacze ·przymykają oczy 
n~ tvch. którzy omijają przepisy . 
a kluby egzystują na krawęqzi 
rY •vka. To musi ulec zmianie. 
Przed · laty przekonywali mnie lu­
dde czujacy sie odpowiedzialni •. 
polski futbol, ŻP n;emożliwe jest 
pozostawienie wolnej formy trans­
ferów. Życie pokazało, ~e można 
było. odejść od nieżyciowej w su­
mie bariery „10 milionów" i pił· 
ka nie straciła· na tym. 

W takim jednosekcyjnym khfuie 
potrzeba by . było trzech - c;11:te-
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t"ech faci1Jwców, którym pomag'ł­
llby działacze społeczni. Ile byłoby 
wolnych biurek? Niestety mój pro­
jekt został przez niektórych po­
traktowany jako lekjd żart. Gdyby 
wówczas stało się inaczej, to nie · 
mówilibyśmy dziś o wielkim Wi­
dzewie w czasie przeszłym. Ale 
dotyczy to nie tylko Widzewa. 

Sport, w tym gry zespołowe ob­
:i.izają niepok,ojąco poziom. Pro­
blem leży w sferze złej organiza­
cji. W klubach muszą pracowa<: 
działacze z prawdziwego zdarze­
nia. Ludzie ofiarni, zaa.ngażowani, 
oddani sprawie sercem i duchem. 
o~!ałacze, a nie urzędnicy! 

Inna sprawa to wręcz powszer.b­
na ucieczka trenerów z1 polskich 
klubów. -Dlaczego odchodzą. bo ?.a 
mało iarabiali. A jeśli nawet za­
rabiali .dużo. to często otrzymywa­
li pieniądze ze źródeł nielegalnvch 
Trener powinien tyle zarobić (i le­
galnie) w kraju, aby nie szukał 
pieniędzy na „sportowych saksach" 
Na~ oczekiwanym poziomie trzeba 
też postawie w klubach sprawv 
medyc)'ny sportowej. przygotować 
skuteczne sposoby współpracy te 
sportem szkolnym. Muszą się .fa· 
taj znaleźć ludzie naprawdę zaan­
gażowani, a nie osoby z przypad­
ku wędrujące z klubu do klubu, 
od urzędu do urzędu. W spornie 
status urzędnika. nie wysta.rczy ! 

• ~ * 
Czekamy na kole.ine r~osy przy 

telefonie 32-08-95 (codziennie w 
godz. 11-12) ora.s na Usty. 

(wrób) 

parlamentów I 
R1'z:poczy,na.ja,Ć si>otkan1ie I sekre­

tarz !U. PZPR - Józef Niewia.· 
domski, ipodkreślil głęboką troskę 
władz politycznych wojewódr.tiwa- o 
petn.e ~be2JPiec.zienle przeci•\\o;p-OŻa:ro­
we wie:ilow-ców mje..~z.kalny•ch, iaik 
też obiektów pr7...emy.slo\S.·ych. Ko­
memfa·nt wojewódz.Id sllraży ipożar­
n..v•ch - ptk poż. i,nż. Stanislaw 

Po :z;akoi'tczen.iu dyalrui:;;.ii n.a teil 
temat I sękretarrz KL PZPR pr~ 
k.azal w imieniu władz podzi~owa­
nia czkm~om ocbQlfrrUczych st-raiży 
po7.a1'nych w w.o.iewócl:ztw1oe. 

>Kier<>wniik Wydzi.al.u PoJity.czn<>-

W ci::oraj obradowały Pre:zy­
dimn Sejmu i Konwent Se­
niorów. Marszałek Roman 
Malinowski poinformował ·o 

przygotowaniach do powołania Ra­
dy Współpracy Parlamentarnej ja­
ko wspólnej organizacji p"°rlamen­
tów państw-stron Układu \Var­
szawskiego. 

dniach 26--28 listopada br. Polska 
inicjatywa spotkała i;ię ~ przychyl. 
nyrn przyjęciem. - na eo istotny 
wpływ wywarły pozj-tywne proce­
sy zachodzące w stosunkach 
Wschód - Zachód. Uzgod.nio.na już 
wiodąca tęmatyka tego ważnego 
spotkania to par1amenty w Euro­
pie - w tym przede wszystkim 
roz~rój kontaktów międzyparlamen­
tarnych między Wschoden:t i Za­
chodem. 

-Orgainizacyjneg.o KL PZ<PR 
Zbigniew Blan~zak poinformował 
następnie zebra:nych o :zalożeniach 
politJl'C'.2'lne>-organ: zacy,lnych izwiąza­
nych Z:'! .zwołainiem w na}bliższ.ym 
czasie K'l'aiowe.i Kont-er.encji Dele­
gatów PZPR. 

Czbmkowie Prezydium Sejmu i 
Konwentu Se.niorów zapoznali się 
tet z informacją o przygotowaniach 
do konferenc.ii pr:r.ewodnlc?.ących 
parlamentów Europy, USA l Ka­
nady, która z inicjatywy Sejmu 
ma odbyć się w Warszawie w 

Oświadczenie J. Jablkiewicza 
Członkowi·e Prezydium Sejmu i 

Konwentu Seniorów omówili też 
sprawy i::wianne :r. pracami Sej­
mu w najbliższym cltresie. 

CO Z .. DKRAGtYM STOłEM11

? 
.:a obustronnie zaaprobowanęj p l.a­
szczyź.nie. Najlepszym dowodem 
chęci porozumienia jest choćby pod­
jęcie próby porozumiewania się. 
Bez tej dobrej woli za.miast „okrą­
głego stołu" ' będziemy mieli dl:tt­
gotrw.ah:\ wymianę oskarżeń i po­
lemik. Nie na to ludzie c,zekają. 

W związku 11 opublikowaną w 
rubryce „Poczta czytelników DL", 
wypowiedzią ob. Stan:sława )h­
ciejewskiego - sekretarza. Za.rządu 
Łódzkiego Polskiego Czerwonego 
Kr:i;yża, jak.o l>rzewodniczący Rady 
Łódzkiej PRON czuję się w Obo­
wiązku złotyć n.a.stępujące oświa.d­
ozenie: 

Pa1kiotyc2my Ruch Odi:odze.nia 
Nar&dowego od wielu miesięcy 
przygotowude obchody 70 rocz1nicy 
odieylSkrun.ia niepod:legło.ści. Patronu­
jemy tem 1 pr.zedsięwzię.du wy­
chod!Ząc z progimmowego zało:ż.e,nia 
jednoczenia rożnych &-rodowisk wo­
kół nadrzędinydi. państwowych i 
na1l'Q(!()wych 1<le!. 
Tw()!"ząc p!'og>ram i przyg<>Łowudąc 

(DOKONCZENIE ZE STR. 1) 
dwóch spośród kilkudziesięciu osób. 
Generał Czesław Kiszczak w zna~ 
nym oświadczeniu z 26 sierpnia br. 
wyrażnie zaprosił do „okrągłego 
stołu" tę część opozycji, która res­
pektuje zasady konstytucyjne i go­
towa jest działać w ramach po­
rządku praw.nego. Zaproponował 
więc płaszczyznę porozumienia na„ 
rodowego, która ' nie jest prreciei 
możliwa z działaczami orientacji 
konfr.ontacyjnej zmierzającymi dG Inf ormacia biura epi1skopatu -
destabilizacji państwa. 

Dawni przywódcy „Solidarności" 
przyjęli tę formułę stanowiącą plat­
formę rozmów czego wyrazem by­
ło podjęcie rozmów przygotowaw­
czych. Skąd więc teraz ten .nagły 
>.wrot i holowanie z sobą do „o­
krągłego stołu" osób, których u­
dział sprzeczny jest z celami po­
rozumienia. Gdy oele są przeciw­
stawne trudno. bowiem mówić o 
oorozumieniu. Społeczeństwo ocze­
kuje .od „okrągłego stołu" kompro­
misu, nie zaś jałowej kłótni. 

Osoby skupione wokó.ł L. Wałęsy 
przyjęły także zaproponowane przez 
gen. Cz. Kiszczaka założenie. że 
rozmowy odbywają się oez warun­
ków wstępnych i mogą się toczyć 
na każdy temat, więc także na te­
mat polskiego modelu ruchu związ­
kowego. 

(DOKOŃCZENIE ZE STl\. 1) 

na pn:ełomie sierpnia i WI'Z!eśnia 
br. 

W czasie spotkań gen. Czesława 
Kiszczaka z Lechem Wałęsą 31 sier­
pnia i 15 września, br. z udziałem 
prz~awicieli Kościoła problem 
ten był podnoszony i uzyskano za­
pewnienie ze str-0ny rozmówców 
reprezentujących stronę państwo­
wą, że zarówno bezpieczeństwo o­
sobiste jak i pracownicze będZie 
respektowane. 

Motywem skierowania li;1;tu do 
gen. Kiszczaka są przybywające do 
sekretariatu episkopatu delegacje i 
nadsyłane pisma, świad1:1:ące o nie­
załatwieniu tego problemu, zwła­
szcza na Śląsku i w Stalowej W61i. 

Drugi dokument stwierdza: 

1ionych w tym liście. Zebrane w 
wyniku tego poleoenia informacje 
zostały przekaza.ne Sekretariato­
wi Episkopatu Polski. 
Dowodzą one, ze nie stosuje się 

żadnych „politycznych represji" wo­
bec organizatorów i uczestników 
sierpniowych strajków, a apele 
generała Kiszczaka są sukcesyw­
nie realizowane. Proces te.n nie po­
winien byc jednak przyspieszony 
bez uwzględnienia doi;tatec.znej 
rozwagi w indywidualnym potrak­
towaniu każd'ej skomplikowanej 
sprawy. a w jeg.o trakcie nie mo­
że doch-0dzić do omijania lub na­
ruszania obowiązującego w Polsce 
".lrawa. 

Trzeba ponadto podkreślić, że 
wszyscy adresaci wystąpień gene­
rała Kiszczaka - a w tym proku­
ratury oraz dyrekcje samorządnych 
zakładów pracy, wspólnot i innych 
'rzeszeń - są w swych decyzjach 
w pełni auto.nomiczne. 

(PAP) 

się do powołania honorowego ko­
mitetu obchodów rocznicy niepo­
dje,gło.ści. w spOGób otwarty. mię~y 
innymi ;za p0.~red1nidwera śrOOlkó>W 
ma1soweg-o o.rzekazu zW't"aoaiLiśmy 
-ię do wszystkich środowisk z pro­
pozycj.ą nawiąza,n;ia ws~·6łpracy· Od­
powiedziało na nią wiele organiza­
cj.i oraz iindywidu.alnv.::h osób. W -
ten s;posób oowstał bogaty zema"'v 
różinorod!Dych propozycji o 7,asię­
gu wojewód'2lkim oraz l<>ltalinyin. 

Niestet~- z prz;,•k.1 oocia mu.s;:.ę 
stwierdzić. że rzasłużo.na orga<nizacja 
jatką je&t Polski Czerwon!I' Kn:yż n ie 
od1pO;Wj.erlziała na nasz a.pel. Myśmy 
również przooczvli to ś!'Od'OW!isiko 
i stą1d ca·łę n'ieiP-Or<l'ZUJmJe:nie za któ­
re drz.iarłaC'l.y PCK pr~pr.aszaim. 
Ok-,.viadcz.ann. że nie za.my!kamy na­
;:zeg.o ru,chu przed nikim, kio 
ru!oceotuje nasz prog:rann. Powołując 
komitet honor.Owy przyjęliśmy za­
łożenie, że ma on charakter otwa!'­
ty i oowitamy w :nim 1)T!WCll.:.-taw1i­
cieli ka.7;de·g<> środo.wiska. które chce 
z nam.i współi'Pra()()W .'\Ć Ta d<elkla­
racja jest nadal aikotual'Tla• 

Zaitem Za'P'['aiszam prrzedsta;wicielł 
Polskiego' Czerwone'!'<> Krzyż.a do 
kc:mtaktu z naszą radą tym J"a'Z.eln 
1uz bez. p0średinictwa redalk.c1!i 
„DiienJ111i'ka Łód'Zlkiego" tym baT­
dzie.i, że nasze aidres•· <ll7;ieli odie­
głość za.ledwie kHk·u kroków. 

I na za!kończenie ieszc.ze jedno 
wyjaśnienie. Nie mogę podzielić 
opńn,ii ob. S. Ma.ciejewSktego, że w 
komitecie honorowym zabrakło 
miej ca . dla weteran6iw. którzy 
współtworzyli odlrod!2l0ną !'(11;$kę_. 
C:zy pos:taic:e MaTfaina Bie!111ata, 
Bemaroa Grzyba. Mariatna Cseł· 
kowskiego - uaestni.ków pOWIStań 
ślaSlkich. Le0ina Szeflińskieeo 
7Jc>Jn~er-ia Le~ionów. Stef3ll'i·i S 7 y­
mańEikiei i s°'ere~ innych działa­
czy h1chu roootnJCZ<E>!?O nie f.w'ad­
czą o czymś zuoe1nie jnn:virn? 

PrzewodiniC'7.•t'" Rł', PR.ON 
Jer'ZY .Jabłkiewicz 

Obecnie nasi potencjalni partne­
rzy wydali w Gdańsku oświadcze­
nie, że bez zadeklarowania z góry 
prrez wład:i:e zgody na wprowadz.e­
nie już obecnie określanej przez 
nich formuły pluralizmu związko­
wego nie ma sensu szukanie poro­
zumienia dotyczącego sposobów po­
prawienia sytuacji gospodarczej 
kraju, pluralizmu stowarzyszeń, 
nowej struktury politycznej par­
lame.ntu. reformy władz państw.o­
wych. Czyli stawia się warunki 
wstępne. Nasi rozmówcy przyjęli 
~asad~ siadania do stołu bez wa­
runków wstępnych, a teraz nagle 
-.:mienili swoje stanowisko, gdy* 
mówią że bez spełnienia ich wa­
runków nie chcą nawet rozma­

Reafo:ując w pełni swą deklara­
cję dobrej woli, jako organizatora 
spotkania „okrągłego stołu" gene­
rał broni Czesław Kiszczak zwró­
cił si.ę w porozumieniu z ministra­
mi przemysłu oraz pracy i polity· 
ki socjalnej do dyrekcji przedsię­
biorstw :r. apelem, aby osoby zwol­
nione za udział w strajkach 
zostały ponownie przyjęte do 
pracy - co przywr6cUoby im 
tyt':'ł do odraczania zasadni­
czeJ Ełu:i;by wojskowej - oraz 
r:lo prokuratora generalnego PRL, 
by śledztwa wszczęte 'przeciwko 
kierującym nielegalnymi strajkami 
umorzyć lub zakończyć nierepre­
syjnymi rozstrzygnięciami, jeżeli 
zezwalają na t.o pfz.episy prawa. 
Q wystosowa11iu tych apeli szero­
ko informowal:,v środki masowego 
'Jr?iekazu. 

------·-·~-·-----------------------

wiać. 
Nie jest to właściwa metoda. 

Władze przecież proponują, aby 
właśnie przy „okrągłym stole" prze­
dyskutować całą konstrukcję ży­
cia politycznego, panstwowego, 
społecznego i g.ospodarc:z:ego Pol­
ski. Na tym też tle moi­
na rozpatrywać problemy związko­
we będące fragmentem wielkiej ca­
łości o historycznym wymiarze. 

Wreszcie grupa z Gdanska oś­
wiadcza, że nie usiądzie przy „o­
krągłym stole'', gdy:i: wład~e obie­
cały nie wyciągać konsekwencji 
wobec uczestników strajków, a nie 

W związku z zastrzeżeniami za­
wartymi w liście Sekretariatu Epis­
kopatu Polski gen. broni Czesław 
Kiszczak nakazał, aby w trybie 
pilnym, wnikliwie i szczegółowo 
sprawdzić dane dotyczące sytuacji 
pracowniczej, socjalno-bytowej i 
orawnej osób personalnie wymie-

Społeczna 
wszystkich, którzy porzucili pracę (DOKO~CZENIE ZE STR. 1) 
do pracy przyjęto, , 
Clenerał Czesław Kiszczak obiecał do środowiilllk<>wej kansuLtacli . sp-0-

· zwrócić się do wszystkich właści- łecznej lfoueult.acja trwać będzie 
wych instytucji, aby nie wyciąga. tlo 30 l.Lstopada br, Prrewodniczą­
y kons.ekwencji w stO"sllllkU do C:v komitetu prześle 'Prolekt do 
trajkujących.. . . stow.arzyS1'eń i instytucji OOP:reren-

W ogromne3 _w1ększośc1 wypad- itujacy-ch róme środowiska gpolecz­
k_ów zapowiei:Iź ta została zrealizo- 1 ne, a także do wY'bi'lmych '1)1'2,ed­
wana. W niektórych wypadkach stawi·cieli św.lata naiuki i kUILtury. 
sprawy .nie zostały jesz~ze uregu: PóC!ikreŚ:toino l)<}tr.z,ebę sza-o.kiego 
lowane. Wszystko musi odbywac poinf-0:rmow.ania opiillii publicznej o 
się zgodnie z prawem i stąd zwlo- treściach 'Projektu ust.aiwy. 
ka, gdyż poszczególne wypadki i · Omów.i.anie l)t'Ojektu ipraV111a o 
procedury są różne. Obietnica ta stowareyezeni.ach zamieści ozien:nillt 
jest więc spełni.ona, ale w sposób 
zgodny z przepisami i z poszano-
waniem kompetencji prokuratur 
oraz dyrekcji samorządnych przed-
1iebiorstw. ' 

Osoby które zawsze domagały 
się ścisłego przestrzegania pra;va, 
gdyż uważały, że się je nagina na 
ich niekorzyść - teraz żądają ła­
mania prawa, gdyż chod'zi o inte· 
res ich kolegów. 

Mamy absurdalną sytuację. Wła­
dze powiadają: siadajmy do stołu 
bez warunków wstępnych i tema­
tów tabu, w gronie ludzi o poglą· 
dach i:-ozbieżnych, ai.e takich, któ· 
re można do siebie zbliżyć, aby o­
siagną.ć porozumienie. 

bruga strona też nawołuje: sia­
dajmy do stołu. Nie chce już jed· . 
nak respektować reguł „okrągłego 
stołu", które przed'tem zaaprobo­
wała. 

Proponujemy: zacznijmy obrady 

Dnia 1' pazdzie·rnika. lNł ro-kil 
zmarł w wieku' &a łat 

ł. ł P. 

MAlRIAN 
PRZYBYLSKI 

Pogrzeb odb~dzie się w dniu 
29 paMZierni·ka 1988 róku (so1bo· 
ta) o go<lz. 12 z kapUcy cmettta· 
rza katolickiego na Dolach. 

ŻON·A :g C(i,RKĄ, MA'IlKA 
o-uz BRAT z ŻONĄ, 

2: gl•bo·ktm źa'l4!m zawiada.mla· 
my, te dnia 2ł października 1988 
roku ztnU'ł w wieku &5 lat, na.sz 
najukochańszy Mą.t., Ojciec 
i Dziadziuś 

ś. + P. 

PIOTRBĄBIK 

Uroczystości pt>grzebowe odbę· 
d~ się w dnltt 29 patdziernika 
br. (so·b<ita) o god!ll. n na cmen­
tarzu komunalnym na Zar1'ewie, 
o czym powiadamiaj~ pogrążeni 
w ta.lu: 

ŻON'A., C(HlKA, SYN. SYNO· 
W A, "'ZJĘC i '\liN'UC2lK1. 

z głębokim zalem :zawiadamia­
my, że w dniu 26 paidziernika 
19S8 roku zma.rl po clężlrJ.eh cieor· 
pleniach w wieku 66 lat k01:ha­
ny Ml\t, Tatuj I D2ta.dZl.uJ 

S. + P. 

TADEUSZ 
KORimSIKI 

Po-grze•b od.będzie się w dniu 
29 patdzierruka br. (so-bota) o 
godz. 1l a kaipllC:!", cme11taru na 
Mani. 

1X>NA, CO&KA z l\IĘ.1;EM, 
SYN z ' ŻONĄ 1 WNUCZEK. 

Rełattor teebnlezlll 

24(iriiiQłl!D 
PRZEWODNICZĄCY Rady P~ń· 

stwa Wojciech ,Jaruaelskl przy JIJł 
prze.tsta wiclell Pols!dego Związku 
Ps-Lczelany: prezesa 'iarządu Głów· 
nego księdza dr Henryka Ostach-i, 
1 wiceprezesa Wilhelma KocowlcL!'l 
I dyrekllora biura PZF Antoniego 
Kuźbę. 

NA J:i,REMT.U ROZPGCZĘŁA się 
~esja łtady Najwyższej (parlament.ul 
ZSRR. Udaniem deputowanych' jest 
rozpatrzenie projektu planu spolecz­
no-gospodartzego rozwoju kraju i 
budżetu i>aństwa na rnk 1989. 

Przed otnówienlen1 podstawowy~h 
dokumentów ~es.li deputowani wy­
brali Witalija Worotnilrow'. na za­
stępcę przew-,dni~z~cee-o Prezydium 
Rad'' NajWyż•zej ZSRR. , 

Deputowani zwolnili z funkcj; wi­
ceprzewodniczącego Prezydium Rady -
konsultacja 
,.Rzec~poliita" 29 bm. Redakcja 
dziennika u!t'lucbomi iednD~Sn.'e 
punkt k<msulta:cyjny przyjmujący 
wszelkie uwa~i pr0p0z;yc.ie 1 
w.nioski obywareli. 

Kronika wypadków 
• GODZ. 9.05. UL Ll.!WJnOWSkiego. 

Arkadiusz o. kierując fiatem !25p 
nie ustąpił pierwszeństwa przejaz­
du i zderzył slę z · fiatem .126p. Kie­
rowca „malucha" ZdZi!ław Z. do· 
znał urazu głowy. 

• GODZ. ll.40. Konstantynów, ut 
Łódzka. Franciszek R. kie-rując ny­
są nie nstąpił pierwszeństwa prz-'­
jazau i zderzył się z uramwajem 
lin.ii 43/3. Pasazer nys' Zdzisław M 
doz:nał urazu głowy i kr~goslupa. 
Swiadkowle •eg0 wypadku proszeni 
są o zgłoszenie się do WRD wus-.v 
w Łodzi, ul. Władl' Bytomskiej eo. 
tel. 57-16-62. 

• GODZ. 15.00. Ul. Kopcińskiego 
&7:-k.ryst:vna M. kierując fiat.em 12sp 
uderzyła w tył stojącego stara i 
doznała urazu głowy. 

• GODZ. 15.40, AL Politechniki. 
Nietrzeźwy Marek . w. kierując tu­
kiem zder:r.ył się z motocyklem. Na 
szczęście o było się bez ofiar. 

• GODZ. 18.30. Nastąpiła awaria 
magistrali Wodociągowej w al. Przy. 
jaźni. Mieszkańcy górnych pięter w 
budynkach na Widzl'Wie-Wschodzie 
pozbawieni zost.'\li wody Awaria ma 
być usunięta dzisiaj. 

M. C. 

Dnia 26 paż;clziernikit, 1988 roltu 
zmarł na•gle w wieku 61 lat, nasz 

·nieodbłowany M~ I Ojciec 

S. ł P. 

MIECZYSLAW 
WiSNmWSKI 
A•R'rYSTA PLASTYK. 

Pogne•b odbęd~le slę w dniu 
29 patdziernika 1938 roku (s<>hota) 
o godz. 12.30 na cme·ntar:ru ka· 
toliekim na Rad01:oszczu. 

ŻONA i SYNOWIE 

PrMimy e nieskładanie ikondo­
lencji. 

Mfillt C1SZEWSKI 

Najwyższej ZSRR Bałl}' Jazkuiijew<t, 
przedstawiciela Turkmenii. 

w HOLENDERSKIM nadmMsk"!\1 
kur-orcie Schevenillgen roo:poc:>; r >z, s· ę 
jcsienp.e posiedzenie grilpv plenow c-
nla nuklearnegn paktu NATO. w 
którym uczestniczą ministrowie o· 
brony 1ł państw członkowskich te­
ęo bloku. 

Formalnie celem spotkania )est 
11rzedyskutowanie zagadnień zwi:>,l.'\• 
nych z modernizacją sił nuklearnych 
krótkiego 7.asiegu (do 500 'Im!). Age11: 
cJe zachodnie '1lazno.c;1ają. 'e chodzi 
o wvpełnlen·le i:mr.ez 'kra Je NA ro 
tuki." jaka powsbł1t 'Ili n2.st~\)StWle 
wyct>fanh prze~ St.'\n•• Zjednoczone 
euToraklet zgodnie z po•tqnowlenla• 
"" u'th<lu ll"F. Opr. M. C. 

~l~czorajzgłosz~eie l -dziś ••• „ I 
~OGŁOS~~NIE 

SPRZEDAM fiat.a t.26 {19Sf3) -
33-30-63 po 18. 

BONY PKO. M-3 okoli·C€ Ju.L.c.ino­
w.a - ku1pię. 55-23-37. 

FIATA 126 (U}7~) SP.I'V..ici.am -
34-47-92. 

COMMODORE &4 osprzęt ta.nio -
S1Prredam. Tel. 511-4-0-60. 

ZATRUDNIĘ pracowntkó:w 55-79-55. 
SPRZEDAJvl gJaZUl'ę t wkladY Ya.­

le 51-aB-98. 
SPRZEDAM M-3 Lódź-Karolew 1Z 

telefonem. Tel. Kolumna -
10-4.35-93-43 'PO 18. 

SPóLKA zatriuidini s:i:W.aczki oraz 
osoby do przYuczenia (Teofiilów) 
- 81-18-09. 

SPRZEDAM tokartkę ido drewna. 
Czołgistów 5oa. 

JOWISZA" PAL/SECAM 
dam. Tel. 42-15-41 po 1!). 

wr.i.e-

MAGNETOWID .. Funai" n-owy-. 
maszynę dziewiarska „Brother 
KH '1\10" - arcrzedaro. ' 84-97-50. 

KUPIĘ piec c.o. „Mora". 87-85-09. 
KUPIĘ M-3. lwb M-4. Tel. 33- 211-21. 
WLASNO$CIOWE M-3 lU!b M-4 

'2ldecydowain.ie kUIPie. Tel. 7&-42-68. 
TVC - sPrziedam !>7-55-80 po 1.S. 
KALORYFERY żeliWlne . - spTze­

d.a.m. 57-79-18. 
ZATRUDNIĘ szwaczki (szycie !kur­

tek). Tel. 81-21-22 ~. 16-20. 
OVERLOCK pr.zemyslow:v. TVC, 

video - sprzedam. 36-78-09. 
POTRZEBNA 'IZwaa?lka. 84-411-47. 
ZATRUDNIĘ meżczyzne do pro­

tluikcii toreb 33-51-41. 
FIATA l26 !1931\ okazviinle sprze­

dam. Thaie'l:m.a.nna 8 /ITT!. 

z głębokim żalem zawh.daml~­
my, że w dniu ' zs października' 
1983 roku zmarła, przetywszy, 
lat 8i, nasza najukochańsza Ma­
ma. Teściowa, Babcia t Pnba· 
bela 

S. t P. 

MARIANNA 
KOLASiINSKA 

z d·omu PLUTA. 

Pogr:i:e·b od będ11le się w dniu 
29 patdz1ernlka br. (so•bDta) o go· 
dilinie 14 na cmentarzu św, A;n­
ny - Zanew, ul. Lodowa. 
Pozostaj~ i>ogrążeni w głębO'kim 

smutku: 
CORKA. SYN<>WIE z ŻONA· 
Jl.ll. WNUKI, PRAWNUKI i 

POZ>OSTA'ŁA RODZiiNA. 



Premier Margaret Thatcher 
w wywiadzie dla dziennika 
„The Times" dała do zrozu­
mienia, iż nie wyklucza pozo­
stania na stanowisku szefa rzą­
du przez następną, czwartą już 
kadencję. Na pytanie, czy chce 
poprowadzić Partię Konserwaty· 
wną do następnych wyborów, 
które nie powinny· odbyć się 
wcześniej niż przed 1992 r., od­
po.wiedziała: ,,Chciałabym tego. 
Oczywiście, nie zależy to cał­
kowicie ode mnie. Pewne~o 
dJlia może niespodziewanie po· 
jawió się osoba, która może to 
robić lepiej niż ja. Zawsze mu­
s1ę mieó to na względzie, lecz 
spodziewam się, że będę spra­
wować swą funkcję przez 
c1wartą kadencję". 

ł3-letnia Margaret Thatcher 
- na.jdłużej urzędujący premier 
Wielkiej Brytanii w tym stule­
ciu, która po raz pierwszy ob­
jęła to stanowisko w 1979 r. 
i wygra.la trzy kolejne wybory 
powszechne - oświadczyła., że 
nie rozważa jeszcze terminu 
przejścia na emeryturę. 

• • • 
Dziennik „China Daily" pisze, 

ie rząd powinien podnieść upo· 
sa.żenie inteligentom - zwła­
szcza tym, którzy żyj4 wyłącz­
nie z pensji - aby w ten spo­
sób powii:kszyć ich entuzjazm 
do pracy. Dziennik wskaz:uje, 
że przeciętny miesięczny dochód 
pracownika umysłowego w .Pe­
kinie wynosi obecnie 172 jua­
ny, a więc o 10 juanów mni<?j 
aniżeli robotnika fizycznego. 
Ponadto robotnik fizyczny, kto-' 
ry ukończył najwyżej szkołę 
podstawową, otrzymuje prze­
ciętnie o 25 juanów więcej ani­
żeli pracownik, który ukończył 
szkołę licealną, a o 34 juany 
więcej aniżeli absolwent wyż­
szej uczelni. To zjawisko „d~­
waluacji wiedzy" szkodzi in­
teresom oświaty - wskazu je 
dziennik. 

• • • 
Z komentarza w brytyjskim 

tygodniku ,,'fhe Economist": 
,,Niemal wszyscy w Ameryce, 

łącznie 1 najbardziej przecięt.­
nyml wybo1·cami, odnoszą wra­
ienie, ie są manipulowani w 
czasie kampanii wyborczej. Od· 
powiedzlalnośó za to zrzuca się 
przede \\"!iZystkim na telewizję, 
którą uskarża się o to, że po­
ziom kampanii iesL niewysoki 
i e ło, :ie pozwala. kandyda.tom 
na posługiwanie się sloganami 
i ucieka.nie od omawiania wlaś· 
ciwych, ważnych dla kraju pro­
blemów.„" 

• • • 
Zachodnioberliński senator ds. 

wymiaru sprawiedliwości i 
spraw federalnych, Ludwig 
H.ehhnger wypowiedział się „a 
podjęciem rokowań między rzą­
dami NRD i RF'N w sprawie 
komunikacji lotniczej. Celem 
tych rokowań ma być naw1ą;:a­
nie wspołpracy między zachod­
nioberltnslitm lotniskiem l'eg~l 
a leżącym pod Berlinem lot­
niskiem NRlJ Schoenefeld. Ren- · 
linger powo!ał się przy tyrn 
zarowno na tzw. inicJatywę 
berlińską mocarstw zachodnich 
mającą na celu poprawę sy­
tuacji „w i wokół Berlina Za­
chodniego", w tym także ko­
munikacji lotniczej. Rehlmger 
wyczytał w radzieckiej odpo­
wiedzi na „aliancką inicjatywę 
berlińską" przyzwolenie na roz­
wiązanie sprawy komunikacji 
lotniczej Berlina Zachodniego 
drogą rokowań mlędzy dwoma 
państwami niemieckimi. 

• • • 
Prawie 9łl proc, szefów wiei· 

kiego przemysłu na obszarze 
EWG opowiada się za wprowa­
dzeniem europejskiej Jednostki 
walutoweJ tECU) jako wspólnej 
waluty Europy zaohodn.c,i. \<vy ­
nlkl badań przeprowadzonych 
w siedmiu z 12 krajów EWG 
(Belgia, Francja, W. lSrytania~ 
Holanllla, Włochy, .RFN I llisz:· 
pania.) wskazują, ie sposr6~ ob: 
jętych nimi 1036 dyrektor.o.w. 1 
wysok.cb rangą menazerow 
86 proc. opowh,,da się za E<JU. 
Ciekawe, że choć na przysz­
łośc p1·zcmJ<!ofDwcy ,o, v .„a„AJą 

się za ECU, to dOtl\d - w 
dz1esięcio1etmej bistol'lt tej wa.· 
luty - Jedynie niewielu z ruch 
stosowało ją w swych intere· 
sach, a znaczna część z uich 
niewiele wie na jej temat. 

• • • 
Tygodnik „!:<'ar Eastern Eco­

nomic R.eview" w koresponden­
cji i Pekinu omawia nominacje 
generalskie, które nie zostały 
dotąd publicznie ujawnione. ale 
dokonaoe zostały w związku z 
wejściem w życie decyzji J 
prlywróceniu stopni wojsko­
wych w chińskich siłach zbroj­
nych (od l pażdziernika). Au­
tor pisze, że przewiduje się .g 
stopnie generalskie: cztero­
gwiazdkowego starszego gene­
rała, trzygwiazdkowego gene­
rała, dwugwiazdkowego genera­
ła-poruc7nika 1 iednogwiazdko· 
wego i?enerała-majora . Ponadto 
lstnie/o hędz:ie 7 'ltopni oficer·­
sklch od podoorucznika do 
starszego pułkownika. 

Ostatnie tygodnie niewoli 
~ 

październiku 1918 r. każdego 
dnia klęska Niemiec i Austro­
-Węgier w toczącej się WOJnie. 
:iziś zwanej pierwszll światową 

stawała się coraz bardzie] oczywistą. 
Przypomnijmy jak wyglą,<l.ały w tym 

czaGie ziemie polskie znajdują~ slę ·od 
końca XVIII wieku pod trzema zabora­
mi, a od 1915 roku w wyniku dział<lń 
wojennych już tyllt-0 we wła.daniu dwóch 
zaborców, tj. Niemiec i Austro-Węghęr. 
Teren dawneg<> Królestwa Kon.gresowego 
czyli zabór rosyjski (wg gran ic uot.alo­
nych przez kongres wiedeński w 1915 r.) 
z.o.stal pcdzielony. Niemcy zajęli trzy 
piąte Konglt'esów.ki tworzi:tc General-Gu­
bernatorstwo Wanszaw'ik.le z Iudnośe:ą 
sięgającą 6 milionów. Austr.Lakom przy­
padła południowa czieść Kongrerow'ki z 
3,3 milionami mieszkańców i też nazwa­
na General-Gubernatorstwem, z siedzibą 
władz w Lublinie. 

Obja1wy ro1lldadu, eo byl-o związane :r: 

tym et.asie niek.westionowaną ireputacię 
czołowego działacza niepocUeglościowego. 
Von Beeeler trafnie P'X'Zewl.dywal, że po­
wrót Piłsudskieg-0 do Warllzawy spowo­
duje eksplozje na.r<>dowych uozuć. Zabie­
gał też o wzmoan.iien.le garniZQ!lów :nie­
mieckich. Byto t<> żąda.nie nierealne wo­
bec sytuacji na froncie z.ach<>dn4m. 
Wczesną jesienią 1918 r. wrzell'lie ogaor­

neto teren obu okUJpaci1. Nie mogla po­
wstać obojętna. dotychczas posłuszna 
okupantom. Rada Rager cyjna (J)rzy\)(lm­
ni.im:v nazwisk.a regentów: abp. A. Ka· 
l;owi:,'11-:i. k><i flże Z. Lubom ' r~ki i hr. J . 

Choć wwszeclutle w śwtadomoścl ludz­
k ie j przyjmuje się, że niepodległość 
„wybu<:hła" dopiero 11 listopada, to 
prawda historyczna nakazuje s~wierot.ić, 
iż ten w'.eń byt co najwyżej kulmina­
c.i a procesu podziel<mego .. na raty". 
Wszystko za-częło się w Gałi·ci.i i Aa 
ol::&arre okU1Pacji arwtriackiej. 

W ostatnich dnia ch paMzierniJta 1~18 
raku, rozpad monarchi i a1LJ,.;\tro-węgier· 
sklei stal się faktem 28 paiiclziernika w 
Pradze proklamowane zostało pai'istwo 
czechosl-0wack ie. Po :l obn'e """' 'a".)'Ji C'"o:·-

sytuacją na froncie z.achOOinim sta.waly Ostrowski). 7 pażdzieMJka rada w orę- waci w Zagrzebiu .a ta:k.iie i Węgrzy 
s i ę już widoczne od wiosny, .a latem dziu do narodu stwieOOizila, iż należy którzy z.ajmowaili pr.z.ecleż w cesaa.'6twie 
1918 roku przybrały na sile. Najbardz,!ej utworzyć .niet>odleg?e pańsl:wo polGkie z pozycję upr.zywilej<>w.aną. 
widoczne bylo to P·od okuvacją a.u· Sejmem, któremu odda swoją władzę. A w GaJ.i0c:ji już 'l:1 paź.da.i-ennika po-
striacka. Armia Austro-Węgier stanowiła Wt.adza t.a była ie<la.aik krucha i pozbn- wołano Polską Komisję Lik.w.iidacyjną z 
istną mozahkę narodowościową. Poza wio.na autorytetu w 61JOłeozeństw ie . bo Wincentym Wit.o.sem na czel·e. PKL j.a:ko 
Niemcami, Węgrami i Polakami nie bra· sama raida powstał.a prireciei z. woli oku- ~Jówn.v cel Postawiła zadanie pr.z.ejęc 'a 
kowato w niej Czechów, Slow.aków, pantów. 14 październik.a w Warszawie wtadzy od Austriaków. Ci z kolei m imo 
Ch<>rwaitów, Słoweńców, Rwnunów a ,n.a- na wezwanie PPS doszło do i:>otężnej de- · rozkładu dySJ}onowali Jeszcze wojskiem, 
wet Włochów. Widoczny iuż wYraźnle monstracii z· żądaniem natychmiastowego które .staral-0 s: ę utrzymywać jako taki 
roz;pad cesarstwa Habsburgów stwarzał zwołania Sejmu i uwolnienia więźniów porządek, czyniąc przygotowania do od-
penspe.ktywv utworaenia pafu;;hv narod-0- politycznych. Wieee i dem-0nstra<:je roz- iaz.ciu. Usiłowano przy tym wYWieżć co 
wych. Co zresztą nastąpiło. lały się też i na inne ośrodki miejSikie s i<: dal-0 z m~n i !IU1'<1Wców oraz ży,w-

Twa.rdo nat<>miast oimakom r-ozkl.adu .a nawet wiejskie. . ności. 
'!>I'zeciwstawiały się ni~e władze Ze strony i:>olsklel trwały równoJegle Pierv."SZY - 31 paż.dziernilka UU8 r. -
okupacyjne Z Jednej strony, d:la pozo- mz;ygotowania konspiracy jifle. O nielega.1- wolność u.zyskał Kraków. A ~zęło się 
rów. mu.siały tolerować powołaną przy nej :E\>!skiei Ori:tani.u.cji Woj5kowej iuż wszystko wiosną t.e~oż rdk.u, 2<l,y '!)Orucz.. 
WsPóludziale Wiednia Radę Regency}ną i pisaliśmy (patrz .DL' 17 września br.), nik 37 pułku piechoty Antoni Stawarz 
oowol.ainy t>t'2JEIZ nia rząd. ale z drugiej tu tylko PtzY"POm.nieć należy. ii w tei . zaczął konspirować w kos.z.ara<:h, groma· 
brutalnie dawały znać. że nie zarnierzaią organizacji Już wiosną 19HI r. przygoto- dząc wokół siebie zjednanych dla idei 
uznać niepodległościowych aspiracji Po- warno plan działań na wyp3Jdek klęski niep<>dleg!ości oficerów i żołnierzy P.ola-
laków. General-gubernator von Be.seler Niemiec i Austro-Węgier. Wiadomo też, ków. W paź,dzierniku byJ.o ich już około 
torped<>wal. póki sit dalo tądania Rady że plan zreali.rowa.ny został tylko czr:-S- 400. 
Regencyjl!lej. aby uwolmć z Magdeburga ciowo. albowiem WYdarrenia p-Oboczvly Stawarz po~tanowil wystąpić czynniP. 

dnia kon.st'rratorzy rozbroili w koszara-eh 
na ul. Kalwaryjskiej Gk. 30 ooł.nierey, 
gtów.nie Niemców austr1a.ok.lch. Do akcji 
przyłączyli się nie wtajemniczeni dotych­
cza.s Polacy a także Czesi. Nas.tęp.nie za­
jęto odwach na Rynku K.rak<>wskim. W 
istoci& caly ten dzień by? demonstra<:ją 
:iołn'erzv polskich któr.zy nie wdawali 
się w utarczki · lecz robili przemarsze po 
ulicach. Mialo to wielkie znacrenie psy­
cholog!cz.ne. 

Vobec tego co si i: działo na ulicach, 
tokowan ia PKL ;o: Austriakami o p.rz,e­
i ęc ie władzy miały nieoczekiwany fin.al. 
Na s <:> le obrad wSlkXll pulkownik Roja 
ubrany w mundur ieg1-0nowy. Przejął -0u1 
komendę <Hibiera jac ia !(en Benign.emu, 
oróbu.iacemu bezskutecznie protestować. 
O S('Odz. 14 austr iaeki ,generał podpisuje 
odpowiedni akt oddający Rosji władzę. 

Wydarzenia rozlew.aja sl ę na cała Ga­
licję. Wolne s ta ja s ' ę Oświęcim, Tar­
nów (nawet n'eco wcr.eśn!ej n i ż Kra­
ków). Nowy Tar)(. Rzesz.ów i inne ośrod­
k i. 

Na obsza.rz.e o~•upac.ii austr ia ckiej cen­
tr um <lziałaii niepo.:lleglośc i owycn byt 
Lubli!n. Akcie za;n icjow.ala POW iuż 31 
paźd.z ierni.ka a le dopiero 3 l i.stopad.a peł­
n· a w1.adz:v przeszła w ręce polskie. Roz­
brajanie n ie przebiegało gładko. Tak np. 
:Wlnierzie narodowości ukraińskiej nie 
chcieli OOdać 'broni General-gubernator 
Liposcak dlu~o sie wahał nim 3 listo­
p.?;rja pr.z.ekazs.l władze w i:>olskie ręoe, 
o czym P<>wi.adomil Rade Regency.iną. 
General LiP<>oscak zachowa! sie e.Jegaincl«> 
przesyłając „najlepsz,e życrenia szczęśli­
wej i jasnej przyszłości dla Państwa I 
Narodu polskiego". 

Tymczasem w General·Gubernatot\Stwie 
warszawskim t>anował so<>kój. Niemcy 
demonstrowali nadal oe:wność sieb'e. Ale 
były to pozory i cisza przed burzą. 

Józiem Piłsudskiego. który iuż mi.al w się 7;ywiolowo. wczesnym ramkiem 31 paiidziernik.a. Tego OMIKRO~ 
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Może być lepiej! 

Wyprzeć Amerykanów z Ameryki 
W gabinecie dyrektora Stefana I ne formy. Był taki program w te- Drugi as, to jest mai:azyu częś- (OOKO'&CZENIE ZE STR. 1) I kupować .z.a zarob'one zlot6mi na· 

WoJłasika stoi magnetowid i tele- lewizji, w którym dyrektor Insty- ci zamiennych. Wykorzystalem ba- sze t<>wairv 1 eksport• ·v.>ać je be2 
wizor firmy „Panasonic". Ale nie tutu Form Przemysłowych w War- łagan roku 1980/81. Zjedaloczenia zaś raczej od.'ChOOzt się od nich na l konieczno5cl dodatkowych z~woleń 
ogląda się tam filmów dla drugiej szawie płakał że nie ma zamówień były, ale jakby ich już nie było. t'ZCCZ rządowych a.g~d. . I . limo to oowstajl' ~ywiście pro. 
zmiany. Dyrektor mówi, że klienci od przemysłu. A ja i;zukam d:zie- Wykorzystałem tę swobodę i mam - Inna .sprawa, ktora dl~ wi<>l.'! , blem at rakcvjne::(o l<1kowa!llia 'Zlt­
. .Intromy" nie oczekują też fil- sięć lat kogoś kto by rni pomógŁ magazyn części zamiennych, do tchnęła bmr„kracj11,: kOO)!ecznosc' robionvch złotówek :rwła!SZC!l'..a w 
mów o załod.Le, tylko o jej wyro• No bo czym mam z nimi konkuro- którego bank jti.ż zdążył się przy- «zyskiwani.a !ezwoleń na zaloźe· I kontekśde obo\viązuiiice~ u na11 
bach. Dziś zdjęcia i foldery już wać: technolo1ią - nie. jakości~ zwyczalć. To było niezbędne posu- nie przeds1ębiorsłw& oraz konre· 1 orawa 7.e ".<ll!'ramC?m' orzeds!E:bior­
nie wystarczą. Rysunki technic:rme - może, a właśnie wyglądem e - nięcie, aby zdobyć samodzielność. sji n~ prowadzenie !'kreślonej d~ia· ·1 ·v nie mogA 'nroowa& W Polr;cf' np. 
też nie. Musi być profesjonalnie tetycmym. Przecież w chwili kupo- - ~Intro.ma" wyprzedza więc po· łalnosci. Po 00 ta.kic dublowanie? 1 z'emi na "' łA~n~ć , :iedynie br.at 
zrobiony film reklamowy. „Jutro" wania decyduje handlowiec. a nie· stanowienia Sejmu.M - Ideałem oylob" abv ~'<>le· •,o;- t•ż,·tJcowan'e w 'E>l'ZV!:te czy d!Zier-
musi być już film Instruktażowy, ten co obsługuje. I znalazłem w - Wie pan. to. co my tu robi- n ie stanowi ło j~eśnie konce- ża,\·ę 

'-"i bo takie są wymagania klientów łódzkiej PWSSP taki Instytut form m y. rząd po 3-4 latach próbuje sję. Jednak .:h<>ć oań11tw.o 'UllWElża - Ustaw~ mia.la byó gotowa 'S na Zachodzie. przemysłowych ale jakoś się narn lansować systemowo. Jestem prze- obszar. w którym wvma·ll(ane Je!lt • pr'l:(.'d obra.dllmi polonijnego f<1rum 
~ Fabryka Mas:zyn Introligator· nie udało. Nie mogliśmy się doga- konany, że minister Krawczuk nie uzyskiwanie koncesji to ta,kie sfE'- li i::o~poda.rl."Zf'll;O które jak \'Irla.domo, 
~ skich .,Introma" została powołana dać.„ wie, że ma taką fabrykę pod so- ry istni„ją. Te-n wymóg nie m11si luz sic odbvło 
~ do obsługi przemysłu poligraficz- A szkoda, bo my Polacy mamy bą. jedmaik orzesll4'1Ać biurokraty~ I - To oravida. Przv>Spieszyliśmy 
~ nego. Przez 35 lat głównie re- oolot. tak jak Włosi, których w:r:or- Dyrektor Wojtasik mówi, że tak nym trybie załatwiania spraw.

1 
prace w o:tresie urlooow;-m. żeby 

~ montowano to, co zrobili Niemcy nłctwo przemysłowe jest najlep- długo będzie łupił kapitalistów, Chodzi o spra'W!Ile i s:v.rl:l'kie do~aody- zdążyć bo tennin forum w · OC.Ze· 
~ z: NRD lub Szwajcarzy. W cza- sze. I trzeba to wykorzystać, te jak długo będzie mógł i jak dłu- wanie siE: między ~mi Dla I kiwan iu na ten akt prawnv by1 
~ sach. gdy o d'olary było łatwo nikt nnsze zdolności, skoro nie jesteśmy g.o nikt mu w tym nie przeszkodzi. mnie istotn. ieisz:a iest. spr.a.wa .swO- ~' it>lokr<>tn'e ">rz!'suwa~y Te~at S nie myślał o eksporcie. Zwłaszcza zwariowani na punkcie pracy tak Niektóre przepisy go denerwują, bodnego dyspan<>v.-an· ~ 7..arobiony- iednak ro~h1I !dietv 'Z ostatnich 
~ w ministerstwie kultury Ważniej· jak Niemcy czy Szwajcarzy. Może bo przeszkadzają mu być i czuć slt: mi złotówkami i clewizami I 2lI1ÓW obrad Seimu bowiem ostateczn11 
~ sze było wydanie komuś książki więe ten polot„. menażerem. - ideałem byłoby. żeby moj!ło .się I wersja nov:ei(('I or<>iel<tu bvla d(). 
~ lub wyprodukowanie filmu. Głów· _. Na co pan jeszue liczy? - W Polsce można wszystko to odbywać poza prawem deWt70-I oraoowvwana ze ~t!JT\•m rztidem· 
~ nie odpowiedniego filmu i odpo- - Od lutego mam asa w ręka- sprzedać i wielu tak robi. Gdyby wym bez ootl"Zeby uzvskiwania d~- 1 Posłow ie o~7.vchv!i1 · ~ie w iec do 
~ wiedniej książki. wie w postacl własnej koncesji na u nas była jakaś firma komputero- datl«>wych r.e.zwoleń. Teg.o <!oma- wnio;;ltu or~mi er~ bv obecny rząd 
~ - Nam to nie odpowiadało i dla· hand'el zagranlci.ny. To też jest wa, która konkurowałaby z IBM, ga_;a się ootencj.alnl in.westott:v. Ale w pełnnn ~kła dzie mó~ł orzyjrzeć 
~ tego drugi eta.p reformy rozpoc:r:ę- przełamywanie monopolu Poza tym to ja bym powiedział, ie ona jest musimy myśleć- rów;n iei: o zabezp'e- !.i e temu oroiektowl. On przecież 
~ liśmy w „Intromie" mniej więcej ja nie muszę prosić szeregowych świetna.. A dla rias lBM w dzie· czeniu interesów oaństwa Propo- będzi e w·oro lVad7.ał ·v i::vcle posta­
~ dziesięć lat temu. Jeden z sekreta.· pracowników centrali, żeby mnie za- dzinie zszywarek jest amerykań- nowane rozwia7.ania i;twa.rzaja ,jt'· nowien iR 1stawv . 
~ rzy partii !Zdziwił się nawet bar· brali na zachód, bo niektórzy kl!· ska firma „Bostitch" i ja z nią dna.k w ok!'eślon:vch wypadka.ih - Kiedv t,o będzie miało mieJsce1 S dzo; stary, co ty chcesz „taką tech- enci lepiej znają mnie nii. moją konkuruję. Jak wyprę ich z Ame- !podjęcie waźn<'i 11rodukc.ii a.niyim· - Premier zapenw"llił. ie dOł&ży 
~ chnikę" wysyła.ii na Zachfid?I Prze- fabrykę. Teraz też jadę prywatnie ryki, to będę z siebie zadowolony. nortowe.fl możliwość ku"Powania 1 stair-ań . by ustawa weszła w życie 
~ ciei: to jest typowy przemysł elek· na urlop do Francji, Belgii i RFN, I Będ-zie to oznaczało, ze wygrałem zysku złotówkowe1.to dewiz i do· od 1 st:v~nia prz.yszłeiro roku. 

tromaszynowY! lle będę załatwiał sprawy słUżbo· konkurencję. konywanla lclt , tran~feru. Za,r.iranl-
- I co pan na to? we. W. MIECZKOWSKI C?>ni inwestorzy mogą też pcr.ecief i Rozmaiwiała: EWA ŁUKASIEWICZ 
- Wio pan co mu odpowiedzi&• ~,,„,,,,.,,,,,„„„,,,„,,„,,,,,„„,,„,„„,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,„„„,„,,„,,.,,,,,,.,,„,,„„„,,.,„„„,„„,,,._,„,,.,,.„„„„,_,,,.,,,.„,,.„,„„,,„„„„,„,~ 

łem? A co ty sobie myślin, źe ~ , ~ 
noże i widelce to Jui nigdy nie S: INŻYNIER: - Do przeceny! Napisz podanie. Dostaniesz za pół S 
będą potrzebne?! ł niech pan sobie- § ceny (widzi, że Kajtek kiwa przecząco głową). - Nie chcę tu mieć S 
wyobrazi, ze zrozumiał. Bo to był § f kontrolerów społecznych A teraz idź do kasy po pierwszą wypłatę. S 
doktor. S SCenariUSZ I uważaj, żeby nie była ostatnia„. ~ 

Dziś 170-osobowa załoga „Intro- 5:: - Taśma montażowa telewizorów. Sygnał dżwiękowy końca zmiany. S 
my" jest jui: ze swymi wyrobami S . .. dialogi: Kajtek wstaje od stanowiska montaż.u kontroli kineskopów. S 
znana na całym świecie: Francja. S J, JANICKI S 
USA, Włochy, Kamada, Holandia ~ * *' * S 
Austria, Anglia, Czechosłowacja, § A. MlJ LARCZYK § 
NRD i Bułgaria. Szlagierem są ~ Szatnia WZT. Rząd żelaznych sz&fek. ~ 
zszywarki, kt6rych eksport stano· S LICZY SIĘ K.A!DY KROK (9) Kajtek zbliża się do drzwi otwartej szatni, przy drzwiach stoi o- § 
wi 65 proc. wartości produkcji. S party o framugę mężczyzna. Po przejściu Kajtka zamyka drzwi prze- S 

- Czy la.two handluje się zszy· § Parking prze<i Instytutem Ekonomii. Oparta o błotniki fiata „baha- kręcając klucz od wewnątrz. S 
warka.mi! sma-yellow" stoi Majka. Kajtek wid.2:i, że drzwi jego szatki są uchylone. Wewnątrz grzebią 8 

- Podam panu przykład. Dwa § Nadcho<!Zi docent Zbroja. No jej widok zwalnia. Staje. Uśmiecha jacyś dwaj cywile. S 
tygodnie temu byłem na wystawie Ssię. Łomot pięści do zamknii:tych drzwi szatni. ~ 
w Birmingham i tam złapałem § MAJKA: - Jestem winna r.naleźne... KAJTEK: - Pan nie pomylił czasem szafki? S 
Szweda, który kupował o~ Angli- ~ Zl:>roja wyjmuje kluc;zykl od samochodu, otwiera drzwi przed Maj- Funkcjonariusz podnosi się i podtyka pod nos Kajtka odbitą na ro-§ 
ka, a ten Anglik płacił mi b;;irdzo 5::ką. Ta z uśmiechem chce wsi11ść. taprincie ulotkę KOR. S 
dużo, choć był pośrednikiem. Nam S Wyrasta przy samochodzie Kajtek, wyciąga u rękę Majkę. Zbroja FUNKCJONARIUSZ: - Sk!ld to macie? S 
w Anglii nie wyszto, bo „przegrza- Sz drugiej strony trzyma jej rękę. KAJTEK: - Znalazłęm. S 
liśmy" sprawę. Ponieważ Szwed § Odchodzi. Na parapecie zostaje zapomniany niedźwiadek. Kajtek S 
płacił jeszcze więcej, dlatego za ty- S * ;ff * bierze go, szuka w korytarz:u Majki. Przepycha się przez tłum stu· S 
dzień będzie w Łodzi i „Introma" 5:: . dentów, rozgląda naokoło. S 
złapie tę wartość pośrednią, którą S Szeree luster odbija obraz kontrolny telewizorów „Rubin". Technicy FUNKCJONARIUSZ II: - Gdzie? § 
brał Anglik. I w ten sposób Szwed ~w fartuchach na stanowiskach. Przez korytarz sunie wyładowany KAJTEK: - Na śmietnisku. § 
dostanie u nas taniej, n lz. od .An: §wózek traMportowy FUNKCJONARIUSZ: - Adres? S 
glika, ale drożej - . czyli w1~ceJ S: Pcha go Kajtek. Jest w fartuchu, spocony. Zatrzymuje się przy KAJTEK: - Mój? § 
dla nas - niż Anglik zap~ac1l~y §początku taśmy strojeniowej. Jakiś technik rzuca przez: ramię: FUNKCJONARIUSZ II: - Smletnika. S 
nam. Takich ważny.eh o~b10.rc?W S TECHNIK: - Nie 'Spieszy ci się? KAJTEK: - Już nie pamiętam. Lubię zwiedzać Warszawę. S 
mamy na świecie dz1ew.lęc1u 1 <1e-,§ KAJTEK (wyładowując kineskopy) : - Na kontroli gadali, że ta ca- FUNKCJONARIUSZ: - A taki adres znasz? Pałac Mostowskich? S 
by ich nie stracić, mus1~y wysy· Sł:i 'Partia kineskopów jest wadliwa. G igantyczny szajs! KAJTEK: - Nie. Tam jeszcze nie byłem. S 
łać im kasety magnetowidowe. ~ Technik wzrusza ramionami, odbiera kineskop. FUNKCJONARIUSZ: - To najwyższa pora. Zwiedzimy razem. Wy- § 

Ale żeby móc; tak handlować,,§ TECHNIK: - Wiesz, eo to jest plan? Ja1t nie ma planu, nie ma ciąga z szafki ubranie Kajtka. Do drzwi łomoczą robotnicy. ~ 
trzi;ba . było najpierw wyproduko- S premii. Patrzą zaskoczeni jak Kajtek opusz:cza szatnię w asyscie trzech cy- S 
wac .niezawodne. maszyny. Terad § KAJTEK: - Jak coś zrobić, to robić dobrze! wilów. Idzie szpalerem mii:dzy robotnikami i robotnicami. S 
łódzkie zszywarki wyprzedzają po S Tech.!lik uśmiecha się do stojlleej obok niego dziewczyny w far- S 
względ~m jakości (niektór)_'Ch pa· §tuchu. * >:.f * S 
rametr?w~ maszyny z~graniczne; S TECHNIK: - Wiesz co, „student" ? Koń ma dużą głowę, niech się § 

-:- Mozgi ?tamy ta.k~e s.am~ J_ak ~martwi. Dzwoni telefon w mieszkaniu Talarów„. Andrzej, jut w piżamie S 
om, ale oni ma.ją. więceJ 11 1 enię· 1 § Do wót.ka podchodzi inżynier. sięga po słuchawkę. § 
dzy - wyjasnia dyr. Wojt3s1~· ~a S tNŻYNIER: - W czyim imieniu występujesz? ANDRZEJ: - Słucham, Talar„. Ale jak to na milicji? Co to się§ 
szczęście nie robimy urzą zen, 0 5:: KAJTEK: - w swoim. stało„. (s!ucha przez chwilę, twarz mu tężeje). - Aha, rozumiem„. S 
których wymagana jest supertech~ IS tNŻYNTER: - Co chcesz wygrać? rozumiem„. Czy ·ma sens, żebym jechał?„. Dobrze, rozumiem„. § 
nika. .iakaś n~dbudowa w postaci § KAJTEK: - Po prostu cholernie nie lubię się garbi~. Widząc wchodząc!\ d.o pokoju Ewę, która nakłada krem na policz- ~ 
wysokiego poziomu nauk podstawo- § Inżynier bierze go konfidencjonalnie pod pachę odprowadz:a na bok. kl, szybko kończy rozmowę. ~ 
w.vc~ np. f1zy~!. . . 1~ Intynler bierze z kieszeni śrubokręt I robi jego ostrzem ślad na la• EWA: - Kto to1 . S 

Wie pan. 001 też pope6łniaJą łbł~- Skierze gotowej skrzyni telewlzorL Kajtek patrzy zdumion:r. ANDRZEJ: - Z fabrykl Niewatne„, . s1~ dy, bo .~arzucają niekt ~e ga i:zie ~ KAJTEK: - Co pan robł? EWA: - Zostaw dwa tY'Si-ce. Obiecałam Krzysiowi wranglery. 
orodukc31. A my wchodzimy w tę 11.'l 
lukę. A poza tym wymyślamy in- ..,,,,,.„„„,„,„,,,„_,,,,,,,_,,„,,,,.,,,,„,,„„„,„„,„„,,.„„„„,,.,,._,,,,,„l',„,,,,,,,,,.,,,„,„,„,„,,„„„,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,„.,,,,„,,,„,,,J# 
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HANDEL 

Sobota.. 29 oaździernika. Sklepy 
z artykułami przemysłowymi pra­
cują w goQ.:z.. 10-15 sp<>żywcze, 
nab'.ałowe i oiekarnicz.- 6-18 !dy­
żurujące 14 -21) rybne 7-16 cu­
kiernicze 10-17 warzywno-owo=o­
we 9-17. m1ęsn<>-wecthiniar<1kie jak 
w zwykły dzień tYP.:<·d.nia mono­
polowe 9-15 („Central" 9-14). 

W niedzielę, 30 •października, 
pracują sklepy dyżurujące jak w 
każdą niedzielę. kwiacia.rnie w 
godz.. 8-14 ora.z dvżurujące ki<>ski 
.. Ruchu" D?datkowo pracują (w 
godz. 7-19) wszystkie kioski znaj­
dujące sie w ok<•licach cmenta­
rzy. 

W poniedz;ałek. 31 października, 
p-<1.·0-.;•ai' bęJ"t sklep\ oi:ólnospo­
żywcz.e nab'alowe pi eka rn i cze i 
rybne od 7 :10 13. Dvżurujące o­
l!Ó!nowl)żvwcze w god1 .. od 14 d-0 
21 cukiernicze i i::ia,;1 karskie od 
10 do 17 warzywno owocowe od 
8 do 13 mięsno wędliniarskie. 
garmażeryjne i dro1-i;a1 skie jak w 
wolne sobotv mono1J()iOWE' od 12 
do 18 (w środy .iieczy>nne). Kw'a­
ciamie otwarte będą w godz. !(}-
17. 

Wszystkie sklepy .przemyslowe 
przy ul. Piotr-kowsk't.i (na całej 
długości łącznie z placami Wol­
ności i Nieporlległoś<") placówki 
branży przemysłowej zlokalizowa­
ne w trady<>vinyeh cśrodkacb ha;n­
dlowych ooszczegótrych osiedli 
miesz.kaniowvch ora? wszystkie 
sklepy pr-:zemyslowe ajencyjne i 
prywatne p~acować oędą w godz. 
l ~-1; Dom v towarowe i hand!o­
we czynne będą od 9 oo 15, a 
SDH .CentraJ" od 9 do 14. 

Wtorek, 1 listopada Pracują 
sklepy dyżurujące w każdą nie­
dzięlę kwiad:arnie oo 8 do 14, 
dyżurujące kioski Ruchu" oraz 

\ 

W zwia u z przypadaiącym we 
wtorek Swiętem Zmarłych handlow­
cy ;;oo:iziewaia sie wzmożonvch za­
kupów Szcz.e!lólowv rozkład funk­
cionowan1a skleoów domów towa­
rowych i handlowych druku kmy na 
jnnym miei.scu. Tu chc'elibyśmy po­
dać kilka 9ZCzególów z decvzii. ia­
kie oodieto wczoraj podczas po­
.siedzenia szt.a.bu ds zaopatrzeni.a 
rvnku. 

Pieczywo. Naiwieksi p'ekar.ze 
rui.szei ae:Iomerac.ii ( .• SP<Jlem" 
rzemio.slo • WZGS) 1..a.P<Jwiedzieli 
1na sobote dorstawę 360 ton a na 
ooniedz;alek - 240 ton oieczvwa 
Taki by!y zamówiol'n!a handlu wY­
n·kaiaCE> z wieloletnich <l<>świad­
czeń i dlateJ;!o chleba powinno bvć 
po:l dostatkiem. 

Z kroniki MO 
ZLlKWIDOWANA MELINA 

12 oaź<lziernika funkci~narius~" 
z Komi.sari.atu Koleiowe_go MO 
Ló'.lź-Kaliska zlikwidowali melinę 
P!'ZV ul i2 Lioca w Lodzi JP.rzy 
Z sprzed.awal tam nie!egalnje 
alkohol oob;eraia·c za oół litra 
wó.'łk Czvstei" 2 tv« z! 

pn„te""""''n'p w toei ~„raw' e oro-
wadzi Komi'><!r'at Kolejowy MO 
Lódź-Kahska. 

(i. kr) 

WA?NI' TFI FFONY 

WszY&tkie kioski z.n.ajd'lljące się w 
rejan-ie cmen"1łrz:y. 

W niedzielę i we wtorek pie­
czywo i mleko będz;_f' m<>ilna ku­
pować w iyżurującvch z.a:kladach 
gastronomk:znych 
środa, 2 listopada, jest dla ca­

łe·go handlu nonnallnym dniem pt-a­
cy. 

ORGA.'ilIZACJA RUCHU 
I KOMUNIKACJA 

Cd godz 6 w dniu 29 paździer­
nika do godz. 24 w dniu 1 listo­
Jad:J niektńre ulice w pobliżu 
lódzk1ch c111~ntarzy bedą 1.amk1nię­
te dla ru<"hu na niektórych zaś 
oi:owiązywać bed1fa ruch jedno­
kierunkowy 

W dniach 30 października - 1 li­
stopada autobusy niektórvch linii 
będą kursować ·częściowo zmie;nio­
nymi trasami. 

„52" - z pl Barlickiego do 
z.bieg'\l ulic Szternfelda i Pow-
szec\mej bez zmian następnie uli­
cami Powszechną. Szumn;i Łokiet­
ka; 

.7.f" i .83" - 'Z:' l'eofilowa do 
zbiegu uli<' Biegu~1ow1>i i Srebrz •i1-
skiej bez zmian następ·nir 8re­
brzyńską i al Unii - na wla.Sci­
we trasy Zn»ana o~w1ązuje tylko 
w POdanyrn kier•mku 

„6.f" i .82' - tras;, jak w nie­
dziele tj. Przybyszewskiego i L<>­
dową w obu kierunkach jazdy: 

„252" - trasa bedzie o;krócooa 
do pętli orzy ul. Wer~alskiej: 

„1" w Zgi"1!'Zu - z dworca PKP 
do zbiegu ulic 17 Stv~ia i al. 
XXXV-leda PRL be,; z.mia.n. na­
stęp.nie al. XXXV-lecia PRL. ulica-

Artykuły mleczarskie. Dostawy 
mlek.a beda takie. iak w inne dn! 
św'ateczne a serów twarcg-owych 
i masla be:!zie dużo więoej niż 
zwykle. 

Mie\o i przetwory. Każdego dnia 
w tvnł tygodiniu dostawy mięsa wy­
nosza oo 145 ton. a wiec także więcei 
niż w innym cz.asie. Zakł.adv mięs­
ne rozorowadzaia wszystko czvm 
dysoonuia nie rob;ac z bieżącei 
produkt ii żadnych zapasów na ko­
niec roku. Nie zaoowiedz'.ano je:l­
nak lepszego zaopatrzen:a w wę­
dzonki. Poinformowano o nie::l<>­
borach wołowiny na ter~ie agl<>­
mera.cii łódzkiej 

Cukier, mą.ka.. ka.sza i margaryna 
wreszcie znala.złv swoie mieisce na 
p~ach sklepowych. o cz:vm po­
infom10wano z dużą .s.atysfakcią. 

Niestety w naibliżs.zych dniach 
klienci· nie moga liczyć na dosta­
wv atrakcvinvch towarów. Przed­
stawiciel WSOP poinformował że 
Łódź czeka 1a transport 30 ton 
bananów. Cytryny mają być w 
przyszłym tygodniu a oomarańcze 
jeszC'ze nie wiadomo kiedy 

Dodaimv ż0 zakłady tłuszczowe 
czekaia na do.stawę n'ewielkiej 
ilości oleiu z Holandii. 

'(W.M.) 

, 
•et dla ludzł ~ problemem al· 
t<.onolowvm - ,;1 ll ·42 1ponle· 
d1łalek - piątek n-201 

~L1 OUl.llfŻOW" FEL.EFON .tAU· 
~ANIA - nr 3~-sr ~~ - czynny 
<Hl pnni„działkn dn piatku w 
~„,u 12- 18 

fELE~OJ\, ULA KcJUZIC.OW - nr 
'3-24-9~ czvnn v ud pon1e11z1a1 
k11 do 01a1k·11 w f!:Od:i 13-18 

fELEFON ORIEN'rACJI ZAWO· 
DOWEJ I SZKOLNEJ od 1>0-
niertziałku do pia~ku - w godz 
15-18 33-88-61 

MiESZKANIOWE: 
32-46-36 

1•ouorowrn 
•połd•le1~ze 
kamua::.1ne 
nsłedlp Retklnia 

36-33-95 
88-19-41 

Po~otowte RatnakO\\ F 
s• rat Pu1'-t.rna 
P"lt(•>fO\\.'ie 1\10 

999 
~98 
qg; 

t'ltVWATNA POMOC LEKARZ\' 
iPF:r .JA LIS rl)w - 86-83-29 
g<>dz 10 -22: po 22 tel 57-63-&ł 

, 

lnt<lrniarr~ .:łu7hv 'ldrowla 

tnr •rmacJ~ Kol~JU-'1" 
tn forma<" j> f ~le foT1łf ;-n· 
ln!'·,rm·,r~P PKS 

Ow f"antr 1lny 
lnfr,rnuH'J<' PKÓ 
Ir'"'lrmart.. k111t11r·t1n 
Pru~nłow•" wnd 1rhta!t we 
P"l~nrowu• ~nPritf'f vrzne 

LOd7 POino<' 
t,Od7 Pl)ludnlp 

p ,u;~otowłą ~:11owe 

36-15-18 
36-•'-5'1 

91:1 

31-97-Ub 
3;-.<2.11 
33·92-21 
78-3;-4fi 

74-14-1'1 
H-2~-I~ 

14 .;;; •3. 74-66·9;. ns2 
Poeo1ow1o> dtwleow~ł-87-66, 14-40-41 

n~LEFON 
1
ZAUl'AN•A 3:1-J~-·'! 

\."' dni powsł.adnu w gortz h-' 
w dnl "''olne od pra~' całą do· 
be 

fE! FFO"J ZAUFANIA dlJ koblel 
, ria7a ornhlPm•.\":> r.:zvnn\I w. 
dn• oow•7ednl• "' endz 11-22" 
nr \7 4n .1i 

'\NONIMO\VI <U,l(OHOl.IC'Y 

/ 

t'r! YW A f1'1 A POMOC' LEKARZY 
SPEC' JALISTOW - cała dobę -
14 41 ·08 

l'RYWA l'NA NOCNA POMOC 
LEKARSKA - 34 44-30 godz. 22 
-6 

TFATlłV 
WIELKI - godz. 19 „Faust goes 

rock" 
!llOWY - godz. 19 15 „Czego nle 

widal-0 

MAŁA SALA - godz. 19 „Moral­
ność- oanl Dulskiei" 

JARACZA - godz 18 „Monte 
,....assino• 

'\'!ALA SCFNA - godz. 18 „Bra­
m.V rajt1" 

TEATR j 15 - godz. JO 12.30 -
Tytus. 'tomek ; I\. 'Tomek" 

ARLEKIN godz 17.30 .. Prze-
dziwna lokomotywa". . „ 

s ruoy JNY - E?odi.. 19 „Dracula 
FU H AltM'l"llA (sa'a Liceum Mu· 

lV<'7.nPE!O Ul S?snoWa 9) go~Z-
19 Kon~ert Svmfnnlr?nv. Orkie­
stra svmf<mi<'zna PFt... Dyry­
sient: Ztlzlsław S·,ostak solista: 

mi Łęczycką, Gałczyńskie~ - na 
właści.wą tra\Sę; 

,,5" w Zgierzu - :t ul. Szcz.a­
wińskiej do a;biegu ul. 17 Stycz­
nia i 6!1· XXXV-lecia PRL bez 
zmian. nastę)lllie al XXXV-lecia 
PRL, ulicami Łęczycką i Gałczyń­
skiego - na właściwa trasę. 

Od 30 paźtiernil:c.a d<> 1 list<>­
pa<la tramwaje linii ,9", „1:r i 
,.lT' będą kursować do pęt1i na 
Zdrowiu i Nowym z;otnie. 

GASTRONOMIA 

30 paździemika (niedziela) dy-
żur pelnić będą bary mlecz.ne: 
.Gwarny" .Zachodn;·· „Oaza" i 
„Wygoda' w godz. 8-17 bary 
szybkiej obsługi: ,Aśka" .. ,Tempo", 
.. Kęs". .Bałat<m". Pokus.a" i 
,Rarytas" w godz, 10-17 jadło­

dajnie: .Re1'"ks". . $wietli1k" i 
. Dietetyczna" w !(Od~ 12-16. Po­
zostałe zakłady snc>łemowskiej" 
ga.stronomii pracują iak w każdą 
niedziE>lę. z wyjątkitm• restau.racji 
Zarzew" .Zulana" .Laikonik" i 
Casainova" ·oraz ka!\viarni „:\1a-

sza"'. 

31 paźd.tiernika (poniedziałek) 
placówki gastronom;czne będą 
czynne jak w wolna sobotę, tj. 
bary mleczne w godz. 7-17 <„Przy­
stanek" .Rałucki" . ~eorezentacyj­
ny", .Wygoda" i \Vi<lzewiak") 
bso w godz. 9-17 („Frykas" 
.Kogudk" Rekord" .Kl<>psik" 
Iskra". ..Karl-Mar'ks-Stadt", „Ba-

laton". ..Olimpijski" .Kęs" .. Da­
browa" .. A§ka". „Ra•ntas" „Robot-

niczy"„ „Tempo" l „Kaskada"), 
jadłodajnie w godziina.ch 12-16 
<..Relaks". . Gościnna". „Słonecz.. 
na", ..,Kolejowa" „świetlik'' 
i „Beniaminek"). P<lr1~ałe riakŁa­
dy gastronomiczne pracują z.gocl.nie 
z ustalonym czasem pracy z wy­
jątkiem resta'Ll!racji „Casainova", 
„Turystyczna'' „Jutrzt-t'llka" („Prze­
kąska" i .Magno1ia czvnne do 
godz. 18. .Za·rzew'' orl godz. 13) 
kawia·rni :vLc.sza" i Raluszowa", 
barów ,Wituś" .W<irszawianka". 
Prz ·smak" T'testaura1·'e orOwAdzą­

~e działalność r<)zry\\'K~wą b~d~ o­
twarte do gvclz 21 vl)t'ÓCZ „Hal­
ki" która czytlJ!la beu2':e do godrz;. 
24. 

I listopada (\\·torek) Dyżu.r peł­
nią bary .1tlec1;0e w godz. 8-17 
(,,Wzorowy" Zach<><.1-ni" ,,Wygo­
da" i ,Ludowy"). bso w godrz. 10-
17 („Aśka". Tempo" „ża-c:zek" . 
„Rekord", •. Kęs'' i „Karl-l\1arx­
-Stadt"). jadłodajnia w godz. 12-
16 („Beniaminek"). Pozostałe za­
kłady prncuh jak w każdą nii;­
d'Z.ielę z 'wyjątkiem restauracji: 

Golon.ka" Turystyczna" „Nata-
'lZa" . Przek a<:ka ·• „OJ sano\•a." 
.1'kacka" Karcz.ma Słupska". 
Eu.ro;>a" Magnolia'' „Jutrzenka" 
„Przemysłowa". kawiarń· „Ku-

rant" .. Agawo'' .Ire•na'7
• ..Jaqu­

sia". .Staromiejska" barów: .. Ka­
tanynka" i „Pod Kuflem"'. W 
ogranicz.onych godz.ina.eh pracują 
ka•wiamie .Dziekanka" i „Ratu­
S"ZA>Wa" (od godz. 14) i restauracja 
.Dąbrowa" (13- 18) Restauracje 
orowadzące d:z)ałalno<ć rozrywkową 
będą czynne do godz 21 - z wy­
iątki em „Halki" (do godz. 18). 

30 oa:fdzier· lika i 1 J istopada do-

datkowo czynna będ>zie w g~ 
10-18 resturacja „Zgoda". 

POCZTA 

Dzień 29 oa:Mzieiinika jest dla 
poczty sobotą roboczą a o g<>dzi­
nacb pracy lntonnuj~ wywieS7Jki 
w. u~ach. W poniedziałek (31 
październi:ka) czynne będą Vf 
godz. 9-16 na.stępujące pla:c6wk.i. 
W Sr6dmieściu - px~v Tuwima 
38, Piotrkowskiej 17 ; 135. Zielonej 
33. Na Widzewie - przy Annii 
Czerwo.nej 28b Pus:tki:na 10. Na 
BalutMh - przy Zgierskiej 2. 
Wspólnej 8. Boya-Żeleńskiego 12, 
Plantowej 10. Na Gi'nn~j - przy 
Piotrkowskiej 311/313 Pabia.niokiej 
204, Dąbrowskiego .H Potulinej 3. 

a Polesiu przy Ozierży{1s.lde-
go 32a i al Włóknia,.zv 227· P<>­
Żostałe urzędy będ'.\ 11iecun.ne. 
Poza Lodiz.ią urzędy po~towe pra­
cow!lć bf,'<lą tak, iak w każdą wol­
ną sobotę. 
CałodoboWe dyiury w zak!resie 

telekomU111ik&:ji peł.nić będą urzę­
dy przy Tuwima 38. Piotrkowskiej 
311/313 i Zgierskiej 2 

PKO 

W sobotę, 29 październ-ika. od­
działy PKO czynne ~a do godz. 
17. tak ja<k w sobot)' robocze. W 
oon'edz.lałek (31 bm.\ ka~y I Od­
dz•alu PKO .>rzy al Kościuszki t.5 
czrnne będą w godz. 10-13 w za­
kres'e ob!'otu oszc?.edrnościowego 
oraz sprzeda.7y znaczków skarbo­
wych i paszoortowvch 

USŁUGI 

Dla punktów usługowych 29 
paździemi.ka ·iest sobotą roboczą. 
W PQniedział"'k · za·ltiadv otwarte 
będą tak, iak w wolne s<>boty. 
tzn. od 10 w 15. Zasada ta nie 
dotyczy spółdzielczości inwalid7 l<iej. 

(ab, b'ar., j.kr„ W·M.) 

W warszawskiej kawiarni 
„Kolorowej". herbatę z rumem 
można wypio dopiero po trzy. 
nastej, podobnie jak wszystk;e 
wysokoprocentowe napoje. Na 
pytanie dlaczego łyżeczkę ru­
mu, rozwodnioną szklanką wo­
dy, traktuje się tak samo jak 
setkę żytniej - nikt z perso­
nelu nlr potrafił odpowiedzieć. 

Dziwi nas, że w stacj"ch CPN 
płyn „Dorygo" można kupić od 
rana. 

W sklepie spożywczym usy­
tuowanym w DT „Teofilów" w 
Łodzi w dniach 25 i 26 bm. w 
godzinach od 12 do 15 odby­
wało się szkolenie bhp, co u­
wierzytelniał podpis prezesa 
„Społem". 

Nasza czytelniczka pyta 
czy nie można zorganizować 
szkolenia sprawnej obsłu!(i 
klientów i to po godzinach ot­
warcia sklepu. 

James Bond :Drogowcy 
I-

przed zimą 

Chętnie poznalibyśmy powo­
dy,' dla których utrzymuje się 
światła na łódzkim skrzyżowa­
niu nlic Milionowej i Promiń­
skiego. Ruch tam jest tylko 
kilka razy na dobę, gdy kończit 
pracę załogi „Próchnika" i po­
bliskiej przędzalni, światła zaś 
działają cłzień I noc, samocho­
dy, których sporo na tej prze­
lotowej trasie, słoją i smrodzą 
tui pod nosem włókniarek, za­
truwając teź dokła.dnie poblis­
kie działki. 

w .,Bałtyku" 
Na nocnym sennsie w klnie 

„ Bałtyk" (godz. 20.451 pojawił się 

IVCzoraj tytuł .,Żyj • pozwól um­
rzeć'• - t'"e7 Guv Hamiltona .. Jest 
to pierwszy z fiimów, w których 
na naszych ekran'lch zjawia się 
J•rue~ Bond W serii której pre-
zf'ntacje oaczyna, wystąpił Ro-
ger Moore •• żvj pozwól um 
nrl'" (prod. 19i3) to polączenre 
thrillera ~ filmem szpiegowskim. 
N• ekranie są oczvwiścle 5Zalo­
ne przvgody - strasza krokody­
le I rekiny - a :>prócz nleod· 
'l:ownych. standardowych po~cl· 
gł-w samochodowych jest te7. dra• 
m„tvczny poklir na jtlzgaczacb. 

Dzielnemu superagentowi 007 
towarzyszą oczywiście piPkne ko­
biety. wśród nich Jane Seymour 
I Gloria Hendry. 

(rsl 

„A przecież mi tal, ze po Mosk­
wie nie ·suną już sanie, i nie ma 
już sań i nie będzie już nigdy, a 
żal" - śpiewał kiedyś Bułat Oku­
dżawa. Nam też żal. bo na na­
szych drogach sanie byłyby zimą 
najpewniejsze. Autobusy np. grzęz· 

ną czasami w zaspach. albo utyk~­
ją w drodze z powodu gołoledzi 
Podobno tak musi być, c:o potwier­
dzono podczas wczorajszej konfe­
rencji prasowej w Dyrekcii Okrę­
!(owej Dróg Ptiblicznvch W prze­
kazanych tam materiałach czy~am.y 
m.in„ że na drogach IIl koleJnos­
ci zimowego utrzymania „dopus~cza. 
się również dłuższe za.kłócenia 1 
przerwy w ruchu". Na drogach U 
kolejności utrzymania „dopuszcza 
~;P. okresowe utrudnienia i urzer-. 
wy w ruchu oraz ruch z małymi 
nredkościami po możliwych do 
powsta.nia koleinach oraz grub-

cieczki 'PO stanrch cmentarz.ach pr.zy 

· · dwie wv-cieczkl: o !(<>dz. 10 i 14 l · k' ul O~owei. Jutro odbędą sie 

rzy WYCl0CZ I ~~~~6r~:to1tcit~_,w~~~i: ~ci~~~~ 
I 

zanlanowan-o na noniedzialek. S-pot­
\V zwiazku ze zbliźaiacym 15ię kanie o l(odz. 14 or~E'<l. weiściem 

Swiębem Zmarłych sekcja turys- na cmentarz ewangelicki. 
tyczna TPL zaorasza na tr.z:v wY- (fk.l 

• D 

szej warstwie zalegającego na jezd­
ni śniegu". 

Zima jest zimą i byłoby niepo­
rozumieniem oczekiwać, że przez 
cały rok drogi będą czame, jednak 
ryrże.iezdne mogłyby być. Potrzeba 
do tego odpowiednieg-0 sprzętu i 
ludzi go obsługujacycb. Jeśli cho­
dzi o sprzęt. to 70 proc. samocho­
dów. na których montuje się pias­
karki i pługi DODP musi wypoży­
czać :z: innych przedsiebi.orstw. z 
kolei sprzęt własn.v jest w 60-70 
ryrocentach wyeksploatowany. Co 
do obsługi. to nie ma chętnych no. 
~o oracy ;na pługach wirnikowych 
Są tei. kłopoty z „zimowym" pali­
wem. T jeszcze jedno: w budżetach 
wojewódzkich zmniejszona została 
ilość środków pneznaczonych na 
walke z zimą, a to dlatego. żrby 
wystarczyło na „pozazimowe" robo­
ty drogowe. 

Wszystko to sprawia, że po na­
dejściu śniegów i mrozów musimy 
być - jak w latach ooprzednich 
- przygotowani na r6ilne niesoo­
rlzianki. jak choćby odwołanie nie­
których kursów autobusowych, 
choć wina niekoniecznie trzeba o­
barczać dr~owc6w, bo to np„ że 
:naja zdezelowanv sprzęt - nie 
bardzo od mich zależy. 

(ab) 

<Ay ktoś policzył kiedyś plu­
sy i minusy tej sygnalizacji? 

Dla zespołu ds. paliw UMł, 
każdy miesiąc ma nie 29, 30 ani 
też 31 dni, lecz 20! Jeśli ktoś 
korzystający z samoch!ldu ory­
watnego do celów służbowych 
zgłosi się po dwudziestym :b" 
np. musiał przerejestrować po­
jazd). to straci należy mu ·przy­
dział. 

Czyżby piosenka „Tankowanie 
nocą" znów miała być aktualna? 

N'a ładnej nalepce nanlsan:>: 
Vino Tinto, Solamente, . Espana, 
Valencia i różne Inne obct> wy. 
razy • .Test tet Inna nalepka, już 
zwykła., z której wynika, ii 
wino to wyprodukowano w Sie­
radzkich Zakładach Przemysłu 
Owocowo-Warzywnego. 

I ta, niestety, odpowiada 
prawdzie, ponieważ- w środku 
butelki Jest ciecz o znanym 
kwaśnym smaku. A tak właś· 
nie smakują polskie wina wy­
trawne. 

•iML 33·4MO, 33·37•47 

Adam Han-Górski (sk1"zypce) 
USA W programie: G Rossini 
- uwertura do op Wilhelm 
l'ell B l!:rnst -- Fantazja na 
temat Otella Ro.sslnlego (opr. I 
Inst. z Szostaka\ M. Rimski­
-Korsakow - E Zlmballst 
Fantazja na temat Złotego Ko­
gucika (Inst. z. Szostak), o. 
'Respighi - P!.n!e rzymskie. 

• • • 
'7/'/7·';'.J',-; ·.._.r, ::1'7/'rr'/ 

„Misja" - ang. od lał 11 
godz. 18 zoo - czynne od godz. 9 do 1'7 Pabianice A.rau1 Czerwonej T, 

AlekSandr6w - Knśeluszk1 4, 
Kon-1tantvnow Slłrtnwa 10. 
Głnwnri - t.nwtrl'" Sa 

~IUZF.A 

ODDZIAŁ RADOGOSZCZ (Zgier­
ska 147\ itodz. 9-lft 

RUCHU MŁODZ1ł!:ZOWEGO 
IGrl~ńska 10'7'1 E!"d?. 9-15 

ARCHEOLOGICZNE I ETNOGRA• 
FlCZNE !pl, Writno~cl 14) 
godz li ·18 

H:STORn MIASTA f.ODZJ (Ogro­
rtowa 151 godz. Il-IS 

SPORTU 1 TURYSTYKJ (Worcel­
la in g.Az 11- ·1~ 

Wt.OKIENNTCTWA <Piotrkowska 
282\ godz. 9-17 

SZTUKJ <Wleckowtildego 88) 
l{odz. 11-17 

POf,SIUEJ WOJSK.OWE.J SŁUŻ· 
BV 7DROWTA l'telłl!'owsklego 'I) 
~odz 1S-13 

MIASTA ZGIERZA (Dąbrowskie· 
E!O 21) E!Odz. 14-18 

MIASTA PABIANlC (pl. Ohr. 
stallingradu 1) E!odz. 11-18 

WVSTA.WT 

nSRODEK PROPAGANDY SZTU­
KI lpa<k Slen'\tieWlczal l(Od7.. 
11-18 XYLON 10 

SAT.ON SZTUKI WSPOł,CZESNEJ 
:Piotrkowska 88) l!'Odz 11-18 to· 
toe?rafla W '-'f"'Ł'le1e"W!!klego 

GALERIA SZTUK1 (Wólezańska 
31) itodz t \- -18 prace ;r Cletll. 

OAT.ER•A BAŁUCKA (Stary Ry­
l"ek ~ - !(ndz 11-18 malar­
~twn I\. Jarht„m:=i 

GAt.F.RT<\ KONSTANTEGO MAC• 
KlEWlr'ZA <Moniuszki 5a) 
11:odz. 12-18 

'1<asa dó godz. 161 
OGROD HOTANICZNY 

lld godz 9 do ~mroku 
czynny 

PAL!IUAR1"1A czynna (opr0C% 
poniedziałków) w godz. 10-17 

KINA 

BAŁTYK - ,,Trójkąt bermudz­
ki" - J)ol od lat 15 godz. 10. 
12 14. 15 16.30. 18.45 Seans noc· 
nv z czytani! lista dialogową: 
„żyj i pozwól umrzeć" !USA) 
od lat t8 godz. 20.45 

l\'IANOWO - ,Command-0" -
USA od lat 18 rodz 15. 17.15. 
19 30 

IWANOWO - WIOFO - "Wilk I 
'Z:a1a<'" radz. pr. skl - godz. 
tS: Shalako'' - US/\. godz. 18 

PRZEDWTOSNTE - „Nowv Jork 
- czwarta rano" - ool od lat 
15 - l?OdZ. I~. 17.15, 19.30 

POLESIE - „Dzler.I gorszego Bo• 
ga" - USA Od !Jłt 15 - godz. 
16.45, 19· „Old Surehand" 
jug.-RFN b.o. - godz. 14.30 

WŁOKNIARZ - .Klątwa Doliny 
Wetv" - pal. od tat 15 godz 10 
12 30 is t'7 30. seans nocny <z 
czytaną listą dl.a!ogową): „su­
peri;:llna" USA o-1 lat 18 - godz. 
20.30 

WOLNOSC .-:. „Piraci" - tunez.­
·franc ot! lat 12 - godz. 14.30, 
17. „Dom gry·• - USA od lat 
18 - gam. 1uo 

WlSŁA - „Krótki film o miło-
ści" - pol. od lat 15 godz. 
15, 17.15, 19.30 

ZACHĘTA - ,Kog~l-mogel" -
p"I od lat 12 l(odz. 14.30. 18.30. 
18 30. Seans noewty „Trzech oj· 
ców" - franc. c.d 1.at 18 
E!OdZ io.30 . 

STUDIO - „Gabriela" braz. od 
lat 13 - godz. 1'7. 19 

l!l'l'YLOWT - „uct~kll~ący po-
c:\a~" - USA od lat li 
l?od7.. t7. t9 

TATRY - MAŁE·STUDY.JNB -

DKM. - ,Krokodyl Dundee" 
austr. od lat 12 godz. 17, 19 

OKA - „Nieśmiertelny" ang. 
od lat 15 11:odz. s.~o u, lG. „Pry­
watne śledztwo" poi. od lat 18. 
godz. 13 ~o. 18.30, 

GDYNIA - Kl!lo nor stop od 
godz. 9--22 „Sw\adel< mimo WO· 
li„ - U5A od lat 18 

HALKA „Piraci" - tunez.• 
·franc. od lat 12 - codz. 15.SO 

MłODA GWARDIA - .. David I 
Sandy" - poi. h.o. godz. 12.15, 
15 Bez litości" - USA Od lat 
13° godz. 17.15, 19.30 

MUZA - „Nieśmiertelny" 
ang. od lat 15 " p;odz. 16; 
Trzy kroki od miłości" - po!. 

nd lat 15 - godz. 18 
t MA.JA - „Klngsajz". - pot od 

lat t2 godz. 16: Misja specjał· 
na" - ool. od lat t5 - godz. 
18 

POKOJ - . Złote dziecko" - USA 
od lat 12 - godz 16.30. 18.30 

ROMA - „Krokodyl Dundee" 
(australijski) od lat t2 godz. 10, 
IMS 15 17.15, 19 30 

STOKI - .Nie kOńC'Ląca sle opo­
wieść" - RFN b.o. - godz. 16. 
„Zdrada ; zemsta• - ch•ńskl od 
lat 15 - godz. 18 

SWJT - ,Najtepsn kumpel" 
USA od tat IS - godz. te: 
. C'zlczerin'• - radz. od lat 15 
-· godz 18 

Ti\.TRY - „Dzika namlęlrno~ć" 
- USA od lat 18 - godz. lS. 
\'1 19 

ZŁOTĄ. JESIE!ll' - „Rykowisko" 
- poi. od lat 15 - l!Odz. 18 

WYPOŻYCZALNIA KASET VI-
DEO (Piotrkowska 76\ od 
godz. 11-1'7 

APTEK1 

Oltmptjsk11 tS. Dabrowskl~o 119. 
L11tnmte··s1<a 148. Piotrkowska 67, 
Mlcklewtcza 2ll a. 

O„orków - .t,rrn·• r1erw„nej 61, 
Zgierz - Sik-orskiego 16, Dą-

browskiego to. 

DYŻURY S7PfTALJ 

Chirurgia urazowat - Szpital 
Im. Sonenherga (Pienlnv 30) 

Neurochirurgia - S7.1>ltal 1m. 
Kopernika IPablanJcka 62) 

Okultstyka - Szpital \m, .Jon­
s.•hera <M•Hanowa 141 

ChirurS?Ja dzlecleca - Szpital 
Im Biernackiego !Pabianice, Ka­
rolewska 68) 

Lar:vne?ologa dztectęca - Szpl• 
tal lm Konnonlrkle1 <Sporna 
36/!illl 

Ch!rurgta szczekowo-twa rzowa 
- Szpital Im. Ba>:l!cklego <Kop­
cińskiego 22l 

Larvngolog111 - !lzpttal trn. 
Plro!!nwR CWótczatls'lta 195) 
roksykoto~a - fr;8tytut Medy• 

""'"V Pracv rreresv 8) 
Wen~olngta - Przvchndn111 Der­

"1atolo!(l<'zna 1Zakątrn11 44) 
Telefnn11..,nv P11nk1 tnformacyj· 

nv dntvczacv chornhv ATOS -
czvnnv ..,d itnd~. 15 do T telefon 

33 81 ·26 
A.mhulator1a dontne1 pomocy: 

- Interna dla dorosłvch ul. Sien­
kiewicza 13'7 tet 86-31.00 w 31, 

- gabinet chirurgii dzlecleC'ej ul. 
.&.rmtl l°"?erwonej 15 czvnny 
całą dobe tel 14-14-14 ~ab pe­
diatrii 111 l\rml• c~erwnne1 15, 
czynny od Hl do· 7 w dni wol­
ne od on1cv 1'7.Vrtnv eała. do· 
be tel '74-14-14 

- gabinet stomatolol[!cztly. ut. 
Roo~evelta 18 czynn'.'!' od 

«odz 19 do 7 w dni wolne od 
pracy całą d<>hę. 

- gahlnet „kullstyC'ttly, ul. zapol­
!lklel 1 ~vnnv cd godz. tT 
do 7 w dni 'W"ine od pracy 
ea la do bll. tet 43 39-ft. 

o l" d 1 ·k R botnlczej Sp6łdzlelnl Wydawnl~ej „Prasa-Kslątka·Roch". Wydawca: ł..6dzkle Wydawnictwo P~asowe, ł..6dł, ut. Sienkiewicza 3/5. Druk: NIK L OZK „- z eon~ dzt R da • kolegium. Redakcja: kod 90-113 Lódż. ul. Sienkiewicza 9 Adres po~ towy: „DŁ,,. ł.6dz, skr. poczt 89. Telefony: centrala 3!-93-0_0 Prasnw„ Zakłady 6
1 rda !ez, ne nw R ~ kto eacz!~~~: Henryk Walend&! 38·45-85; zastepcy redaktDra naC'Zelnegn: 32-98-65 I 33-0T-26: tekretars odpowiedzialny I n sekretarz: 32-04-7;> (łarzy z wszystkim zia a~3 37 ~7 a r 1 n k lczne· 32 28 3• 33-10-38 32-89-47 H-06·15· fotoreporter: 33·78·97: kultura I oświata: 36-21-60: sport: 32-08-95: dział tą,cmo­Sprawv miasta· 

33 41 
·IO · · : spn ~rzno-e ,°"~ lu ~w : . 33:03-04• 5p;awy ter~nowe· 32.23-05 (reknpis6w nie sam6wlonycb redakcja nie zwraca). Redakcja nocna: ści _li czytelnikami· 

3
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98 R~; 1tnt:;:;,~~e:e-_ T;t':r:n Rek~a~ I ~głoszeń, Mdź. ut. Plotrko~ska 96. tet 36-49-70 I ut Sienkiewicza 3/5, tel. 32-59-11 (za treś6 ogłoszet\ redakcja !~; 1!:~0~17a"d!! · 3"w~~.~~~en :ren~merat~ pooaJa nddzialv PUPiK RSW ,.Prasa-Ksłą,ika-Rucb" oraz odpnwiedL1ie urzędy pocztowe. 
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n ZA1KLADY APARATURY ~ 
n ~~:iii~~~~, ~ < 

. 1IESZKANIA poszuku-
ję. Tel. 51-34-09. 

55827 g 
KULTURALNEJ osobie 

PANTOFLARSTWO 
emeryta, rencistę za· 
trudnię. 57-06-64. 

55817 g 
CHAŁUPNICTWO (oprOCL 

~i w Lodzi, ul. Lodowa 88 i ~l 
n ZATRUDNIĄ ~ 

wynajmę 'Pokój z t(!­
lefonem. 74-70-94. 

5582J g 
LOKALU na pracowmę 
krawiecką - poszuku­
ję. Szwaczki zatrudnię. 
52-51-07. 

szycia) przyjmę. 
33-32-52. 

i\lŁODY, 
dejmie 

5581<1 g 
solidny - po­

pracę. 81-79-57. 
55761 g 

zatrudnlę , . kierownika działu t 1 
zatrudnienia i płac. ~~ 

55617/59347 g 
KUPIĘ mieszkanie w 

starym budownictwie . 

SZWACZKĘ 
33-00-84. 

55755 g 

Wymagane wykształcenie i~ 
wyższe ekonomiczne, znaj o- , . 
mość zagadnień zatrudnienio- ~l 
wo-płacowych oraz co naj- ~f 

Tel. 87-05-26. 
55767 ii 

POSZUKUJĘ mieszka-
nia z telefoJ1cm (blokil 
na dwa - trzy lata. 
Tel. 52-73-14. 55748 g 

DWUPOKOJOWE, t e le-
fon plus pokój, ku-

TIENCIS1'Ę lub pomo-
cnika do zakładu hy­
draulicznego pri:yjmę. 
Raszyńska 14. 

557il g 
KROJCZEGO (-czynię) z 
umiejętnością modelo­
wania i szycia - mo­
że być rencista w za­
kładzie krawieckim 
zatrudnię. 16-47-94 w.e­
czorem. 

8 mniej 5-letni staż pracy na lj 
~ ~ stanowisku kierowniczym. ? . 

N
, Informacji o za.trudnieniu udziela diiał ~·; 

chnia bloki - Retkinia 
- zamienię na trzypo-
kojowe z telefonem 
Retkinia lub Cho.iny 

kadr i szkolenia zawodowego, ul. Lo- ( Zatorze. Sprzedam 2 
butle gazowe li kg :l(i775 g 

dowa 88, tel. 43-13-71 wc·wu. 130 lub 1 

87-29-73. 55603 ~ SZWACZKI zatrudnię · , 166. Zakład nie przyjmuje pracowni-
~ ~ ków po porzuceniu pracy. :>862-k 1 ~ ::-.UESZY~NIA. najchę- natychmia.~t. Sienkie-

d 
~==·=r=·:~z:~:·:•~::::zJ 

tniej w blokach - po· 
szuk'llję. TeL 55-70-38. 

. 55643 !! 

wicza 67. Tel. 32-71-76. 
84-63-13. 59655 g 

ZATRUDNIĘ do szycia 
ZAMIENIĘ lokal (Łódź· 
Bałuty) nadający się 
na sklep pracownię 
na mieszkanie. Tel. 
84-03-61 J)O 16. 

55683 g 
MIESZKANIA poszuku-

ję. 86-26-12 55647 Il. 

POSZUKUJĘ kawalerki 
na rok. Płatne z góry 
Listy 55672. Biuro Ogło­
szeń. Piotrkowska 00. 

b.t,Trt"i,-
1

• .t ':::: 
- I t' I' I f' - , tJ- , ;..~ -
-..1..J.. La lł.._..- ..l.A.,.L.L. -

teksasu. Łódź, Kryszta­
łowa 18 godz. 3-15. 

58515 g 

ANALIZY 1-ekarsk.ie. 
Piotrkowska 200, ·Kuli­
siewicz. 1571 g 

PRYWATNA Nocna Po­
moc Lekarska 34-44-30, 
wizyty domowe w godz. 
22--6, Dąbrowska. 

56957 g 
USG - serca. Diagnosty­

ka chorób serca. „ME-
DAR", Zielona 6, tel. 
33-85-20. 55793 g 

LECZNIC'rwo. profilak­
tyka Prywatna Przy­
chodnia Weterynaryjna, 
Dobiech. święchowicz, 

, Jaracza 21, godz. 10-18. 
55161/55317 g 

"!55-== = ==== ; ,_,,,,r,,·~ 
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SPRZEDAM -
PAL/SECAM, 
„Sharp", tel. 

PROGRAM 1 

11.00 Koncert !l.57 Ko.rnu:ill<aty. 
11.59 Sygnał czasu. 12.05 Magazyn 
„z kraju I 'e świata• · 12.30 Mu­
zyka folklorem malowana. 12.45 Rol­
nlczv kwadrans 13.llO Komunikaty. 
13.05 'Radio klerowrów 13.30 Cudze 
chwalicie, w;ego nie znac'e. 14.05 
Magazyn muzvcznv. 16.0;; Muzyka 
aktualności. 17 oo VIP - Clyl! V1-
demecum tnteresujące1 Piooentd. 
17.30 Ludzkie 'lSv. 7.'iO Kto tak pięk­
nie ~ra. 16.05 Problem dnia - Pn­
sten musi ?.arHbiać Il a slebif'. 1 8 .~0 
Kcm~ert dnJa.19.00 Ma~a1yn „z kr.l1U 
I ze !;wl • ta'' 19.25 C':hwl!R muzvi<i. 
19.30 ~ad !o - dzieci om: Suner· f Y'< 
l Nat:c1ka odr . 20.07 'Ila 
rn. a rł!it, P. s·~ ~.ry darzeń . 20.10 Komuni­
klł tv Totallz~tora <;1nrtcwe>!o. 'lO 15 
!{on<'ert tvc7eń 20.35 Rzemie~lnicze 
sprawv . •0 . 4~ 'lllemleck' 1e~vc7ne opo­
wieści niesamowite 15' 21.00 Kom:i­
nlkatv. 21.05 l{rcmlka ~Portowa. 2UO 
J>en°tw•1e '!: lq77u no1sk!e~o - aud. 
22.00 Wiad ?.2 05 The~aurus - czyU 
i;;;k;t rh1

Pt"' 1P'7VkA n"'1<>k1e~o" - Terml­
n„lo<'I• a •ł >wn 'k 1ezvka oolsk·e<!o 
?.?, 15 '<11T"k' h'~OkU l>(l rf Scartattkh. 
23 .M r>T1an'l'l ł k '"lerT'>rTiv 23.30 Na 
rocko-un "11to:1o ?:.t.c::p; Północ poetów: 
r.eoro11'.1 Sł;>lff 

t>ROGRAM Il 

11.00 Zawsze po je:lerastel. 11.lq 
1\/Iu,vr~nv non stop. 11 4~ Kanela Ste-
fana Wl'1nlckle~o 7 L<>wlcza. 11.~0 
Portretv t,„;., ·rów ludowvch. 12.05 
Mu•vc7nv non stoo. 12.40 Z mu­
zvka orze?. wieki . 13.00 Wfad . •3.fJ5 
Sł!Twls informacyJnv •Łl. 13.10 WleJ­
skłe nr7eml"nv - aud (ł,). 13.20 .Ja7.7 
nie tvlk~ dla fanów - aud. 14.~ 
Folklor na map·e świata - Mek-_, 

HF ----·- - == - • i - I ' „ - -.. I I • - -... ~ .... - - --·- • I I -·- li' • i ·a ,,, __. 

syk, 14.50 Pamięt.nikl i wspomnieni a: 
Maria Dąbr-owska ,.Dzienniki" odc. 
15.00 Album operowy. 15.30 Prze 
gląd płytowy - aud, 16.00 Rozwiąza­
nie zagadki muzyczne~ (L). 1G.i5 
Aktualności dnfa (Ł). 16.30 starym 
oJców naszych szlakiem - aiJd, (L). 
17.00 z ryklu „Sylwetki'. IL). 17. 15 
l)z 1 eła. style, e pold. IF..20 Mieczysław 
Szczepański .Dellago" - odc. 18,30 
Klub Steren. Z rlyskogran1 Erica 
Clap tona. 19.30 Wlec1ór w tilharm?­
nli. 21.20 Wlad. 21.25 Wieczorne ref­
leksje. 21.30 X X X :\fiedzynarociQwy 
Festiwal Muzyk! Jazzowej „Jazz 
J amboree '88. 23.30 Głosy , instr ·1-
menty, nastroje. 

PROGRAM llI 
li.OO Sylwetki - aud 11.10 Folk w 

pigułce. n.20 J ózef Kmopleska „Nle­
nrzew!dz!ane przygody'' - odc. 11.30 
Mała ant?logla. 12.00 Serw~~ Trójki. 
12.05 W tonacji Trójki 13.00 Ed 
McBaln „Szewska pasja' - odc. 13.10 
P<>Wtórka z rozrywki 14.00 Instru­
menty niezwykłe. 15.00 Serwis Trójki 
15.0o Nowości Poltonu - aud. 15.40 
Dla dobra n~r"<lów - aud 16.00 za­
praszamv cl ? Trójki. 19.00 Codzlen 
rtle powieść w wydaniu dhvielto­
wym - Aleksy Toł•t-o i .Droga przez 
mękę" - odc. 19 30 Złote lata mo­
dern iazzu - aud. 19.5(' Józef Kuro­
pieska „Nleprzew1dzianf' przygOdy" 
- odc. 20.00 Wsoomnlertla z kom!)ak­
tu - Blllv Furv. :!0.45 Kluh Trójki: 
tel. 28-03-28 czynny :tt-%1.4S, 21.00 

• 
' 
Trzy kwadranse jazzu 21.45 Klub 
Trójki. 22.05 ln.f. sportowe. 22.15 W 
cleniu wielkich gwiazd 2Z.45 . O 
sztukę czasów, w których żyjemy. 
i3.00 Opera tygodnl<1: AmlJrodse Tho­
mas „1"tlgn"'1" 23.15 Siedem kw:i• 
rtransów jazzu - Mile~ Davls 
nuci . 2.'l.15 Miniatura poetycka. 23.M 
Igor Newerly „zostało z uczty bO­
gów" odc. 

PROGRAM lV 
11.00 Wiad. n 05 Dom l świat. 11.as 

Piękno muzYki 12.30 Włoskie aktual­
ności kulturalne. 13.00 Popołudnie 
Młodych Słuchaczy. 16 20 Muzyka ora­
toryj.na. 17.20 „Wob1a elekcja" -
słuch. 17.40 W ludowych rytmach. 
17.50 Widnokrąg: „Magazyn n-owoścl 
medycyny". 18.20 Pl~enkl zna~ 
Tamizy. 111.30 Język angielski. 18.lo 
Chwila muzyki. 18.50 Studio eksper-
tów. 19.30 Wiad. Jn.35 Lektury 
Czwórki: Marla Bogucka „Dzłeje 
kultury polskiej od 1918 roku". 19. 15 
Swlniiowe granie. 20.10 Gra o pny­
~zło~ć. 20.25 Muzykoterapia. 20.~o 
Przegląd publlkaej.l. 21.lO Rezonan• 
se muzyczne. 22,00 Wieczór muzyki I 
myśli. 23.20 Sitar. tabla 1 tnne. 23.SO 
Wlad. 23.35 Reportat Oorotv Zyń 
( ,Nasi na Sycylii " - opO\vłeść o ży­
ciu Polki od 11 lat zamieszkałej na 
Sycylii). 

8.40 

TELEWIZ.JA 
PROGRAM I 

Domator - Meźozymia w 
domu 

RENTGEN zębów. Kewo­
lucji 1905 roku 6, l{a­
czoi-owskl. 49688 g 

EKG u pacjenta 57-55-5iJ 
Drozd. 53421 g 

MYCIE okien, sprząta.nie. 
42-05-93 Chybowska. Ra-
chunki. 52947 g 

:\1 CIE oltien 51-49-31, 
Kucharski. 50771 g 

FIA'f - diagnostyka, re­
gula<:ja, naprawa. Kasz­
tanowa 33, 55-24-47, Pa­
włowski. 531Hl g 

CYKLINO W AKIE 
87-66-28, Pająk. 

5401:1 g 
CYKLINOWANIE - la­

kiery nietoksyczne. 
52-58-68, Dzikowski. 

54011 g 
RUBIN - Elektron na­

prawa 51-44-54 Gogul­
ski. 54896 g 

GLAZURA, terakota, lly-
draulika - gwarancja. 
52-41-85. Urbuś. 50710 g 

TĘPl~NIE robactwa,„gry­
zom - .. De!?:y:ntex . -
51-40-33. 56716 g 

MASZYNOPISANIE 
32-il-51 Kerner. 

53093 g 
DEKODERY PAL{SECAi'\1 

instaluje inż. Hoff, 
57-12-33. 51088 g 

CYKLINOWANIE, wosko-
wanie 81-35-21, Igna-
czak. 54149 g 

PRANIE dywanów, wy­
kładzin. 86-30-23 Sob­
czyk. 55381 g 

CYKLINO W ANIE, lakie-
rowanie. 43-24-18 Ant­
czak. 22224 g 

KOLOR - naprawa 
55-24-56, Muszyński. 

54099 g 
VIDEOFILMOWANIE -

55-81-73, Olczak. 
54803 g 

CYKLINOWANIE -
81-58-70, Rosik. 54534 g 

VIDEOFILMOWANIE. -
Grochociński 57-35-92. 

54433 g 
WYCISZANIE d'rzwi, blo­

kady 78-37-77 Arbajt.cr. 
54139 g 

VIDEOFILMOWANIE Ja-
nus 784-784. 55152 a 

VIDEO - filmowanie. -
Kropat. 86-10-28. 44025 g 

DEZYNSEKCJA, sprząta-
iDie, mycie. 87-80-90, 
„Omnis". 54462 g 

CYKLINOWANIE, lakie­
rowanie 81-91-34 Trela. 

56333 g 
TĘPIENIE robactwa, gry­

zoni. Gwarancja. ra· 
chunki. 52-03-14, Sałaj. 

55798 g 
RU.BIN" Elektron" -

" napraw~. ':h-16-76, Brzo-
zowicz. 54023 g 

SCINANIE dr zev." 
74-23~38 Kołodziejczyk. 

50204 g 
DEZYNSEKCJA. deraty­

zacja - skutecznie. Ra­
chunki. 86-38-09, Adam­
ski. 49296 g 

śCINA1 'IE cfrzew. Duda. 
74-26-29, 32-08-58. 

53101 g 
WYCISZANIE drzwi, za­

pinki okienne, żaluzje 
przeciwsłcr.neczne, kolo­
rowe. H-50-70, Hunkiel. 

52751 g 
NADRUKI złoty i puch­
nący na wykroja<:h i 
rajstopad1. Jarowa 13, 
Kołodziejska. 55322 g 

MYCIE okien, sprzątanie, 
Gierach. 33-41-76. 

55445 g 
USŁUGI sztukatorskie -
Leszczyński 42-30-75. 

5574Z g 
DEKODERY PAL/SECAM 
montuję inż. Fidler -
48-62-18. 55089 g 

GLAZURĘ układam 
Grzecznościowy 87-49-08 
Kociołek. 57593 g 

, IASZYNOPISANIE 
krótkie terminy. Lódż, 
Nowotki 40/4, Łukasik. 

53377 g 
PODCIŚNIENIOWE pra­

n i-e dywanów, wykła­
d'zin, tapicerki. Guzicki. 
74-22-25 (3-16). 

TELENAPRAW A 
korski. 32-91-7i. 

5813:1,~ 
- S i-

58781 g 
CHOLEWY: po:szerza:n.ie -
zwężanie. Powiększanie 
- dopas::iwywanie nie­
wygodnego obuwia do 
anatomicznej budowy 
stopy - nowoczesnymi 
urządzeniami zagranicz­
nymi. Kliniaka obuwia 
- Gdańska 25. 53794 g 

CYKLINOWANIE, lakie­
rowanie. 86-54-71 Frąk. 

53963 g 
TF.LENAPRA W A „He-

lios", ,.Jo·wisz", „Nep­
tun''. Jaworowski. 
84-97-47. 54339/54341 g 

n- .L 

PRZEDSIJ,::BIORSTWO \\'DR .'\Ż.\NIA rosn:ru 
ORGANIZACYJNO-TECllN!CZNEGO Sp. z o. <•. 

Q0.240 War;zawa • uł. Świerczewsk iego 66 n1 8, tel. 319949 
BIURO M!łRKETINGOWO-TECHNICZ~E 
Wrocław, t !. 482741, 482192, 482901 

ilx712313datapl · 
OFERUJEMY MASZYNY ODZIEŻOWE 

OVERLOCKI PRZEMYSŁOWE 

KIN~ TĘX SH-6000 

> LICENCJA JUKI kla1a \IO 2500 
ł JfD, O lub DWU IGŁOWE: DCX27 9, 11.14, 16 
O TRZY·CZTERO-Pl~CIO l'ilTKOWE 
i ROZSTAWIENIE IGIE!.2-5 mm 
ł SZYBKOŚĆ 6000-7500 !pm 
ł WYSOKOŚĆ POD:\OSZEi\IA STOPKI 5-7 mm 
• co11m:s1~CZ'.'l'A KOl'i ERWACJ.\ 

skład konsygnacy3ny ąę<ci zamiennych 
fr 12 ~1IESIJ;:CZ ·y SERWIS GWARANCYJNY fr 

OVERLOCK KINGTEX 511-6000 JESTSZCZEGÓLl>IE PRZYDATW 
DO SZ\'Cl,\ ODZIEżY ClfŻK IFJ IJE.\1\S), BIELIZ!'IY·, DZIEWIARSTWA 

ł TERMli\ DO TAWY U D:\l 

VIDEOFILMOW A NIE 
Tybinkow~ki, · 51-23-09. 

55085 g 
DEKODERY PAL, fonia. 

magnetowidy, UKF 
przestrajam. 43-95-04; 
84-81-71 Nowakowski. 

523e9 g 

POSZUKUJĘ udziałowcu 
do zakładu d:dewiai:­
skiego. Listy 55779 Biu­
ro Ogłoszeń, Piotrkow­
ska 96. 

LOKALU z telefonem w 
centrum na biuro (chę­
tnie w j.g.u) pcszuku­
je Spółdzielnia Pracy 
.,Vega". Autopośredn1-
ctwo, ekspertyzy te­
chniczne pojazdów. Tel. 
33-06-79, po 16. 

55729 g 

SPRZEDAM telewJz.or 
„Neptun". Tel. 48-25-92 
Po 17. 60465 g p 

TANIO sprzedam mi;ltJ­
cara M-25 Koluszki, że­
lazna 15. 

60502 p 
JELCZA 31~ po remon c•e 

- sprzedam. Bron ;s;n 
19 (dojazd od ul. Kolu­
mny). 60410 P 

SAMODZIELNEGO mie-
szkania z wygodami -
poszukuję. 74-11- 10 
(17-21). 

60600 p 
POSZUKUJE samod ziel · 

nego, pUŚtego m iesz„ 
kania. Płatne z góry. 
57-99-35. 

60454 p 
mieszka-

60421 p 
:\IURARZY pomocników 

na stałe zatrudnię 
87-34-51. Szal Andrzej. 

60478 p 
ZATRUDNIĘ szwaczkę 

(szycie kurtek) Denna 
05 (Rebkinia). 

60477 p 

=--mm _,, ,,, .. , 
=EF"„.~ -
UNIEWAŻNIAM pie-

czątkę 4035 Anto1lina 
Sobieszczatiska gineko­
log położnik. f.,ódż, 
Rembielińskiego 21/2. 

55862 g 
ZGINĘŁY zlecenia: Za-
kład Usługowy wyci­
szanie, 'labezpieczanie 
d rzwi, montaż drzwi 
harmonijkowych, za-
trzask okiennych i ża­
luzji. Adam Zawqdz­
ki 95-100 Zgierz, ul. 
Łęczycka 60. Unie wa · 
żniam upoważnienie za­
wierania umów i pie· 
czątkę: Akwizytor Za­
kładu Usługowego, wy-
str ój wnętrz, Marian 
St udniarek. Tel. 
74-27-74. 55659/59120 g 

SZYCIE kurtek - zatru­
dn ię. Wojska Polskiei10 
10 (podwórko). 60461 P 

ZATRUDNIĘ ślusarza 
narzędziowego, Ale-
ksandrów, Słowack1e~o 
3. 60459 p 

'1URARZY - praca w 
delegacji, całodzienne 
wyżywieni4ł i noclegi 
81-62-42 po 18. 

60492 p 
SZWACZKĘ - zatrucln1~. 

(teksas). 52-25-15. 
60-157 p 

SZWACZKA przyjmie 
chałupnictwo. 81-83-14. 

60498 p 
CUKIERNIKA - ucznia 
zatrudnię. 84-50-32. 

60499 p 
PRACOWNIKA do pra-

cowni metaloplastyki 
przyjmę. Tel. 

55-62-69 po 17. 
60324 p 

SZWACZKI na bardzo 
dobrych warunkach w 
zakładzie konfekcyj­
nym na ul. Staroruch:­
kiej 69 - praca dwu­
zmianowa zatrudni 
Przedsiębiorstwo Pr'lle· 
m ysh1 Handlowego 
,,TOTUS" spółka z O? 
Informacje 87-18-87. 

59480 p 
ZABEZPIECZANIE anty­

korozyjne samoclwd6w 
pod ciśnieniem na go­
rąco. Ujazd koło Toma­
szowa, Tomaszowska 
27. Matuszewski. 

60467 p 

PROGRAM Il 

17.25 Język Q?lgiel.ski 
17.55 Prol!'l'.am dnia 

18.00 Wiadomości (Ł) 
18.30 Ze wszystkich 

mag. reporterów 
19.00 Wzrockowa lista 

(32) 

stron 

przeboiów 

Z głębokim żalem zawladamJa_ 
m y , ie w dniu 26 paźdzleTnika 
1938 roku zmarła w \\ieku lat 78 
ukochana żona, Matka, 'aabcia · 

' 
8.50 Domowe przedsllko1e 
9.15 or - wiadomości 

Marka Niedźwieokiea<> 
19.30 Doolwla Ś\\l'iata - W Mel­

bourne 

S. t P. 

ANlNA 
KOLCZY~SKA 9.25 · DT - refo.t1ma goopojarc.za 

9.40 „Snieika" film fab. 
prod. wet{. 

16.00 Pro~am dnia. DT - \da<l . 
16.03 Mieis:1Ak.ać - Wezechnka bu­

dowla.na 
18.!5 Dla młodych widzów 

Ra.mbił - teleturnie.f (L) 
16.l50 Dla dzieoi - Okienko Pan-

kraoe~o 
17.15 Teleexi:>:refJB 

17.30 Intersy~ - maJll. 
18.10 Skarbiec - mag. bi t. 
18.50 Dobra!lloc O itaiowym 

Robatoe i ~eleniu Wietr.z;y­
nosku 

19.00 10 minut 
19.10 M<mitor irządow:r 
19.30 Dziennik 

20.00 Wystąpienie prezesa Rady 
Ministrów Mieczysława F. 
Rakowskiego ,. 

20.10 Jutro, pojutrze, za tydzień 
20.15 Telewizyjny Teatr Rozmai-

tości - Ilia Ilif, Eugeniusz 
Pietrow - „12 krzeseł" (5} 

21.45 Czu - mac. publ. 
22.25 Włoska jesień w Zamościu 
22.55 DT - komentarze 

20.00 Era.wo - dla W.&dima 
Brodskiego 

20.50 AntyÓJmv św-iat prof. Kraw­
czuka 

21.30 Panor am.a dnia 
21.45 Filmy Federico Felliniego 

„Osiem i pól" 
24.00 Komentarz dnia - Zbysław 

Rykowski 

Z głębokim talem zawiadamia­
my. te w dniu U patdlJe-rnlka 
1988 roku zmarł w wieku 5ł lat 
nasz ukocbally Mlłt l Tatui 

S. ł P. 

WITOLD 
KlEDROWSIU 

Pogrze.b odbęble sit w dniu 
28 października br. (piątek) o go­
dzinie 12.30 na cmentarzu Kur. 
eza1d, o czym !Zawiadamiaj~ po­
grlłżone w clęboklm smutku 

~ONA i DZIECI 

Pogrzeb odbędzie się w dniu 
29 października br. (sobota) o 
godz. 11 z kaplicy cmentarza na 
Mani. 

NAJBLIŻSZ :\ RODZLNA 

Z głębokim smutkiem zawlada. 
miamy, :Łe w dniu 25 październi­
ka J 988 roku odszedł od nas po 
długiej Ch<>roble, przetywazy 
61 lat 

JAN MAIRCIMAK 
RYMARZ, 

długoletni pracownik Centr. 
Skład. łla-rcerskieJ Czuj-Czyn. 

Uroczystości pogrzebowe od>będ;i 
się w dniu 29 paźdZiern!ka 1988 r. 
(sobota l o eod z. lZ.30 na cmen­
tarzu katolickim Zanew. 

ŻON A. CORKI, ZIĘCJOWlE 
!WNUK. 
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„Czym jest .. Osieir. i oól''"l Je~t dens.-Band·rowskiego .,. reżyseri i Je­
czyms. c;, W3.ha -.ię miedzy sean- rzego Krasows.kieJ;:o W wvsmieni­
sem u p vcho&nallt .YK l< a badan iem · te; o::isadz.1e <1kt<>rsk t zooacz.ymy 
nie uporządkowanej samowiedzy. to m. in · '\1,i,, ; u'l:Za Dm<>chowsk •ego 
film melan"h••ll.inv t>l'hwie i alob- Ryszu da P i..:trusk ego Wtady~la­
ny· Choć właśc-iw i e komiczny . Pi- wa Hańczę '-Jenrvi<a Haka Wit<•lda 
sano ie Osi~m i p6ł to film au- Pyrkosza i Sron i sław <l Pa wl~ka . 
tobiograficzny Zawsz~ robie filmy 
au.tobiografie".ne. n>"-'et srdybym 
poświęcił film i.vciu ił{)te ; rybki 
A jednocześu i~ muge z.aoewn i ć ie 
.test to d:zi eło całkowi('ie zmyślone 
że ze wszyqtk ich ktł:re zrobiłem 
ten film ma najmni~iS?.v związek ' 
z faktami rea1r:vrm 1. moim życi em 
osobistym z~warłem Ili< nim wiele 
spraw z.asłv-;&inych "iel '.:I wvima­
ginowanych Może to dziecinne, a le 
wolałbym bv wid7,ow•c szli na ten 
film bez / górv P<>'~7.i et ,·eh prze­
konań: o p<>wiRdam ba.ike ' nic tu 
.iie ma ooza tym .:o widać na 
ekranie. A ~właszcla n!e ma tu 
zaszyfrowanej biortraf1 erotomana•·. 
Tak, o chyoa, n;\i !f}Ośniejszyrn 
swym. tilmie mówił Federico 
Fellini .. Osi ... m i pól" będziemy 
mogli :z,obaczvć jeszcze dlz; ś w pro­
gramie Il o eoozin:e 21.45. 

Clint Eastwood ma os tatn io 
szczęście do nasze.i ; t-lewizj i. Nie­
dawno ogl4da.liśmy lee<• rolę w 
„Tylko dla orłów" . teraz poja\~i a 
się ok.azj.a tJObaczerua tego wspania­
łego aktora w BnidM:m Harrym". 
Jest to amervkańsk i dramat poE­
cyjny o bie invm funkcionar!uszu. 
który oosłu~u1ąc s.ię t)('Zbłedn 1e re­
wol\1·erem .ió'rafi wvręczvr bezsil · 
ny aparat ~p ,·awiedliwr.ści " Kulmi­
nacyjnvm au .iktem fi.lmu iest pró· 
ba uwoln ienia dzieci oorwan~'ch w 
autQbusie pr-z.e~ lbrodn arza zwa­
nego .Skmoiunem" Projekcja w 
so:iotnim kin ie nOC'llYm" (pr. l 
godz. 23.10). 

\V<.'Ześniej (sot.or.c. pr-
godz 20.05) francusko-włoski : 
. Vincent Franoois P-'lul i ·nni" -
histor i ę d ł·1g • etniei męsk ' e j przy­
iażni z ta k h v\etn:v uu aktorami w 
rolac:1 głównych iak · Yves ~lon­
tand. M~cbe-1 P:ccoli ' Ge.ra r d De­
pardieu. 

\Wród ~er'.aJi przvpom in.am o 
drugi m o::k inku .Piot.1·a \\- 'el ki ego ' 
(soi::ota or fi godz 221 o · az o 
ostatnie.i iuż częścl $m;eciarza·• 
(n edz' ela e r I -<OdŁ 20 051. 
Że"n fl'll\' ;\ ę takżt< <dziś pr l . 

~o:lz~ 200.)l ·· telewi,~in~ adapta­
cja . l:l k r-!es~t ·• Ilfa • P1etr~wa. 

'f~ ! ew1 z,du\' Teat r Proz:v 1so.::o•a . 
p e. I to:'.z 15 101 or-z:ed~a wi .. z~­
p :~·'.: i ma.io ra Pvc:a" Juh.1sza Ka- 1 

Z filmów :ivkumenu.ilnych p<>le­
ca m Kron ' kr Top0l•'..· „go" w nie­
dtzi elę , w 01't>eraim1e l " godzinie 
22.30 .Jest to opowie~; o życiu 1 
twórczośc i f? ~l ' ksa r -.polsk1ego ar­
tysty którv wviec ha" szv ? kraiu 
.., 1935 rok u 1;rot">il ' "· ia t<>w a ka­
ri erę i k.tórv tak · ,ot Ł mówił : 
'\!Toje oczv 'Tl<>ie z.a1nteresowan 'a 

b\·ty zwró ;vne ku ~vciu wokół 
mnie. C' ud ?-vcia bie7acego d<>czes­
r1ego to P<.,,hłan ialo rnoi ? u wage 
Poza ma lowaniem zaw<iZe r .vsowa­
l"m •vorost '1" natu r z.e czesto w 
ruchu pędza r oonrz~1 wvdarzenia 

O ile ;\I!ck Jagger by ł za wsZR 
głosem wiodącym grupy The 
Roll ing Stones, o ty le Keitha Ri-

Keith Richards 

Mal ala na "młod z c 

·····- -- J Na. rysunku trzeba odnależć królika, który schowa~ ~!ę w za-
roślach przed lisem. Pokolorowan:i, malo\\'ankę przyslsJ do re­
-dakcj i. Czekają nagrody ksia.żlrnwe. 

GI• •• ~ 

Nowe • • zyc1e 

Katariny Witt 
Kati:rina Witt.. Kati", s!aw-

n :\ n .i e<i1y sw;i:.t ko lekcjone rka ' 
s.!:,cesó ·;..· i zwycl.:stw które 
o-jno>:ła na tafli lod-:}we.i d \a 
KRD od oażdzi?rn i ka rozpoczę­
ła studia w szkol? tea tralneJ 
.. E ... nsta BUS(;ha" w sto licy NRD. 
g::lka miesi ęcy ceniu po mi-
strzostwa.r- 11 !;wiata w Bud a-
pes,ci0 oożegn ata sic z~ spor­
tam amato:-sk im i o lt resowo 
zwi<.:zala s :ę z a.-ncryka:ti.sk ą re­
w 'i:i in •odz'e .Ho!i.day o n 
Ic a·•. O~stępne za gwia zdę \1·y­
n'.oslo pcdolmo 7 mln m arek . 

Przed roz.pa ci.ęciem nowegO 
eta,, u życ i a Katarina Witt zo­
stała ż:i,proszona przez dyrek­
tora .Holiday on Ice" Jerome 
Savary na 'wypoczynek do S+, 
T ro!lez na Lazurowym Wybrze­
żu. 

0

Dw l'.l krofna .zwyc ięzczyni o-
1:nrpi j9ka zapytana co s i ę zmie-„ n ilo w ie.i życiu oowiedziała, 
że w reszcie ma trochę czasu 
dla siebie. Przez 13 lat je.i tre­
nerf.a . pani Ju.tta MuelleT pil­
nowała , ty Kat: ćwiczyła co­
d;.;iennie 5 godzin. Teraz przed 
polu-clmiem moi:e · pograć w te­
nisa. a jest to jej ulubione 
ho~by. W podTóiach nie towa­
n:yS!.'ą jej już: oficj.a·l.ni działa­
cze sportowi. ·Po::tró~ na. ~ła~; 
ną rę:kę $~ zn-aa;n1e p.rzy3em-
niejsze, • 

I DZIEN'Nflt ŁGDZIU nr !ft <tt'lłł) 

W St. Tropez Kati mieszkała 
" ' hotelu Neg1re.;co" gdzie -z.wy­
kle :z.atrtymu.ją się gwis.Wy fil­
mo we. 22-letnia Kati. ba-rdzo 
dbająca o figurę (165 cm, 51 
kg) pewna s iebie gwiazda we­
so io kokietuje. mrugając orze­
chowymi oczami. Jeźd2i teraz 
r:r~ wo:i:Yrn volkswageinem gol­
fem. mówi otwaircie o swojej 
1!o <ci do muzyka rockowego.z 

NRD - Ingo Pohlmanna. Chęt­
n.i e podlkireśla też swoje su.kce~ 
sy: „Nadai pozostaję w czołów­
ce światowej jazdy figu.rowej, 
ale w rewii będę występować 
ok.1zii-.m1lnie. To co mnie na­
prawdę teraz interesuje to sce­
n a. t eatr f ilm. moda. telewi­
zja. Wy maga to taikie ogrom­
nych ilości energii", 

Tłum. i ()J)l'aC. MARYNA KRA.J 

nawet wojenne nawet bitewne na­
wet poprzez awanturv masowe 
ale zav,>sze rv ula„.' 

Na koniec orzvoom 1r.am te fu­
tro o 15.05 w programie I poka1.a· 
na ZO$la·nie li;t,atnia 0u:i C7ęŚć try · 
logii Cl)ęci ń skiego r Pawlaka<·h 
1 Kargular h - Kc•cha · 'l'bo !'7.11~" 
Tym ·azem l"l.eC?: 1z..eie się n.a 

I Batorym" i w S!<1 n'I< li Ziednoczo· 
n.Ych 1fbl 

FOTOREPORTAŻ 

ANDRZEJA 

\VACHA 

hardsa moi.11a nazwac Jt!gu dus;i.ą 
~woj<1 brawurową ni".;o .L> < uuuą 
grą na g ita:·ze współkumpuąto1 
większości utworów wvkonywa­
nych przez zespół tworą ł .iegu nie· 
'powtarzalne brzmien ie Najw 1ększt 
szlagie ry. takie jak ,1:3rowu Su­
gar". „Satisfaction '". czy , Honk~ 
i"onk Women ' można <'Olpoznac 
j uż po pie r wszych dzw<ękach wy­
dobywających się l instrumen tu 
\..-ytrawnego muzy ka DodaJmy , ie 
te 1 inne przebo.ie spółki J agger -
Richards weszły na stałe do kata­
logu standardów rocka i s« c llęt­
nie wykonywane ortei inne tes· 
poły oraz solistów Także cieka­
we były zawsze - stkoda że tak 
:iieliczue - wokalne 1nLerµ reLacie 
gitarzysty grupy. jak cho<:rażby w 
piosenkach ,All About You czy 
,Happy „. Być mote iacbęcun y do· 
tychczasow y mi dokonan iam i wy · 
korzystując przerwę w dział~ !nos 
ci Stonesów, trwającą praktycwie 
od nagrania longplaya „D1rLy 
Work'" postanowił wydac wlasną 
nłvtę. Tym, którzy lubią muzykę 
.. na luzie" ?: nieco chropowatym 
wokalem i wyeksponowanymi µar ­
tiami rhy tm and bluesowej g' tary 
album „Talk Ts Cheap" pow i.nien 
przypaść do gustu. 

• • • 
Niektórzy fani Elvisa Presleya 

wc1ąz nie mogą pogodzie się z talt­
tem, że zmarły w 1977 r. wyko­
.la wca już dla nieb nie zaśpiewa 
.. lnternatioual Heralct 1rihune" in­
Cormuje o niecodziennym zdarze­
niu, jakie miało miejsce w Vicks­
ourg (USAJ. Podobno 111ejaka Loui­
,;e Welling twierdzi, że widziała w 
jednym ze sklepów Elvisa Presle­
ya. l'am ii;ta , ze spr a wiał wraże me 
zdener wowanego, jakby się bał. ze 
ktoś mógłby go rozpoznać. I tak 
się zaczęło... l::!prawę podchwyciła 
prasa. Jedna z gazet nawet zasu­
gerowała, iż .,król" żyje. Do miast~ 
zaczęli napływać fani Presleya 1 
ciekawscy . W karcie dań restau­
racji przy głównej ulicy po ja wiła 
się zupa o nazwie „Don·t Be Cruel" 
(tytuł przeboju Elvisa). a ?J-iejsco­
wy dentysta reklamował ssę . nap~­
s.:m Król składa tu regularme wi­
wty•:'. Zorganizowano również fes· 
tiwal naśladowców Presleya. Jeden 
~ nich ponoć do złudzenia przy­
pominał słynnego gwiazdora. Tak 
samo śpiewał i poruszał 1ię na 
estradzie, pod którą tańczyły i sza­
lały z zachwytu dziewczyny. Jak 
za starych, dobrych lat„. Gdy 
dziennikarz zapytał organizatora 
jak nazywał się piosenkarz, ten 
popadł w zadumę i . dop!er? Bo 
chwili odrzekł: „WydaJe m1 się, z'e 
nam w ogóle nie powiedział". 

George 

B. Stanley 
- Cholera, aż tyle?! - Be.n aż 

jęknąt, gxiy z wor.ka w.v.sypaly się 
paczki banknotów. 

- A co, z.a dużo? - Te<'! uda­
wał SP<>kój, ale widok tak olbrzy­
miej kwoty wyrażnie nim wstrząs­
nął. 

Tylko Al był rreczywiście JSPQkoj­
ny. Nie i·obilo mu róż.n.cy czy zra­
bowane w banku p ienią.dze, to 100 
czy 200 tys:ęcy W iedział. że jako 
k ierowca nie biorący bez.pośred­
niego udziału w napadzie, ma pra­
wo - zg·odnie z wcr,eśniejszą u: 
mową - tylko d-0 20 pr<>oent 1 
nastawi! się, że będLie miał z te­
g.o sko,ltu 20 tysięcy. Akurat tyle: 
ile potT.zebował na lecze.me chore.i 
żony. Pewnie, re większak.wota to 
w iek.sza część dla n :ego. ale widok 
tei forsy naprawdę nie zrobi! na 
nim dużego wrażenia. Po prostu 
wiedział. że ma z tego tyle, ile 
chci ał. 
Dłuższą chwile trwało liiczenie. 

Gdy slf,ończyli, Ted glębolko we­
stchną!. - Pomyliliśmy się o 150 
patyków. Tu ie.st 250 tysięcy. Dla 
Ala 50, dl.a ru;,s po stówie. Warto 
było. nie? 

Ben przytaknął kiwnięciem glo­
wY. wcia,ż patrząc na siedzącego 
Sl>okoinie za kierownica Ala. -
Co, za mało dla ciebie? 

- Nie narzekam, wY>Sta.Tczy, 
- Pewnie. że w:ystarezy. N ic 

nie robiłeś, tylko siedziałeś rr.a kól­
lltię-rn. myśmy za -0iebie nadoStawia­
li ka.tiki, a ty teraz zgar.niasz tyle 
szmalu! · 
Była ~ dawna 'PllOWOkacJ&. wiec 

POZIOM-O: 1. Smako łyk Azora 
:J. Miara gruntu 6 ,Szc;i.yp1e„ w 
uszy JO. Leśne lW ierzę 11 Cza rny 
do kreślenia 13 Drogowy lub pi­
~arski 14. Miasto w WOJ . piotrkow­
skim 15. Ojciec mojej zony dla 
mnie 16. Materiał opatrunkowy 18. 
Do koszenia 22. Bój 23. Czeski ta­
niec 24. Mebel naszych dziadków 
dla nas 25. Sypie zimą 26. Myśliw­

ski p ies 28. Powolny taniec towa­
rzyski 34. Nasz Ruch Odrodzenia 
Narodowego 36. Częsć garniLuru 
37. Rodzaj haftu z dz iureczkami 
39. Opiekunka dzieci 40. Dawka 
41. Wynik dodawania 42. Dzielni­
ca Gdańska 43. Sta.n pogody. 

PIONOWO: 1. Osiada wszędzie 2. 
Gatunek koguta 4. Past.a dla ko­
nia 5. Trwoga 6. Łączy dwa brze­
gi rzeki 7. Mąż córki 8 Kastrowa­
ny baran 9. Pacierzowy lub ato­
mowy 10. Znak zodiaku 12. Wład­
ca Olimpu 17. Sposób . metoda po­
stępowania 19. Sciana owocu, w 
której znajdują się nasiona 20. 
Wszechświat 21. Godność 27 . Ziem­
ski 29. Teatralna lub masońska 30. 
Ustoi.ny 31. Fruwa z kwiatka na 
kwiatek 32. Złość , irytacja 33. 
Kotwicowisko 34. Tętno 35. Kry­
jówka zwierzęcia 37. Największy 
centralny kontynent 38. Królowa 
kwiatów. 

Oprac. J. KAŁUŻKA 

Do rozlosowania: Talon wartości 
1000 zł ufundowany przez SDH 
.. CENTRAL" w Łodzi. 

Al postanowi! nie odzywać się. Ale 
Ben coraz bardziej sie podniecał. 

- Mam gdzieś taka umowę! To 
jest św iństwo, ia 11ie na to n ie 
zgadza.ml 

- Ben. była przecież umowa, 
że.„ - Ale nie :zxia.żył odwrócić 
.sie od k ierownicy, gdy na jego 
głowe soadl ci-os zada.ny kolba pis­
toletu. 

- O oo ci chodzi, Ben? Ted 
stairał się, aby jego irlos brzmiał 
spokojnie. ale nl.e przychodziło mu 
to łatwo. 

- Ja.k to o co? O forsę. p.rzy­
iacielu. o nic wiece.i ! Dlaczego ten 
gnoiek ma wziąć tyle szmalu, cho­
ciaż niczym nie ryzykował? A co. 
nie zgadzasz .-i i ę z,e mną? 
Opierający s ie bezwładnie o k ie­

r.ownicę Al lekko iekmąl. Ben za­
mierzy! się t>Onownie. ale Ted po­
wstrzymał jego rękę. 

- Zg&dzam się, pewnie, że si ę 
z toba zgadz.am. Za.wsze będzie t<> 
dla nas więcej fonsy. Na.wet mam 
pomysł. ja!k się ito pozbyć. 

- Jak? 
- Upo.zoruJemy wYPadek. P.o 

prostu :ze"t>clmiemy g.o z sa.mocho­
<'letn w dól. 

Ciężki samochód l!lie potr.zeb<r 
wal dużego roz;pędu, żeby przeła­
mać barierkę ochn'onną i powoli 
.zaczać staczać się z uxwiska. Po 
kilkunastu ~undaoh w.vbuchlo 
'Pali.wo w zbiomiku i w dól t-oczy­
la sle dUŻa oitnista kula.„ 

• • • 
Mógł ruezać rekami i nogami, 

1 2 
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a to było naiważniejsze. Był cały I jeden weźmiesz ty, drugi będę 
oiJ.ola!y. ale wszystku .wis.k.azywa- rorat ia więc mo~ być spok.oj­
łc 11a to. że kości są cale. Kle- ny że ... 
dyś chciał być k.a.s.k.aderem i tro­
chę ćwiczył. Nabyte wtedy umie­
jętności baNlzo mu się teraz przy­
dały. 

- Fajtłapy - pomyślał o swo­
ich WSPólni.kach. - Nawet n ie oo-­
fatygowal i się. żeby so.rawdzić czy 
zginąłem we wraku. l z k im ja 
musiałem pracować?.„ 
ChwYtaiąc sie krzaków i korze­

ni. PoWOli w.spLnał &ię na górę. 
Gdy wreszcie dotarł do szosy . o­
trzepa ł ubran ie i ruszył przed sie­
bie. Mimo iż nie wYldądał zachę­
ca iąco. ·k ierowca ciężarowego for­
da zareagował na jego machanie i 
zatrzyma! się. Poiechali w stronę 
Clinton Tam. w domu Teda, Al 
soodziewał s :e zastać swoich wsoól­
ników. czy też może racziej 
byłych wspólników. 

Naokoło domu panował SPOkói . 
Al ostroŹi!lie podszedł do okna. 
Przez n ie domknięte żaluzje uda!o 
mu .-iię <'!ojrzeć Te<'la i Bena, za­
wzięcie o czymś <'lyskutujących. Na 
stole. obok butelki Po whisky. le­
żała torba z pieniędzmi. 

Obai byli tak zajęci dy~usją, 
że n ie usl:ysz.eli. jak Al wszedł do 
środka. 

- „.niby <'lla czego mam tu ~ 
stawić calą forsę? - Be.n prawie 
krzyczał. 

- Tłumaczę ci, jak krowie in.a 
l?I'.anicy, że tak będzie n.a.ibei;piec.z­
nie.l. kretynie! - głos Teda wa­
le n ie brzmfal pr:rekony-wająco. 
Do tef karetki są dwa klucze -

- Cześć chłopcy! Zostaw tę pu­
kawkę, Ben - ustrz.eid Al . sw-0je­
go byłego wsoólmka zabieraiąc 
mu p istolet. - A teraz s :adaicie. 
Chcieliście zrobić mr o<>ilmsa o i 
nieładnie, nieładnie. Ale ja też 
mam dl,a was niespodziankę! 

Zanim przebrzm iało echo cz.te­
rech strzałów Ted i Ben leżel i 
na Podłodze z urzestrzelonymi no­
gami. - A teraz orzvgotuję wam 
coś c i epłego pow iedział Al. 
~chodząc do garażu. Po chwili 
benzyną z kanistra oblewał cały 
pokói. 

Wyprowadzi ł samochód Bena z 
garażu. rzucił na orz.ad.nie s iedze­
nie torbe z forsą i ostro ruszył. 
Usłyszał przytłumiony wvbuch i w 
lusterku zobaczył iak drewniany 
dom Teda staje w płom leniacll. 

- Miałem <'!ostać tylko 50 tysi ę­
cy. Gdyby n ie ich zachłanność, 
n.a tym by sie skończyło, a tak ia 
mam 250. a oni g... - myślał 
sobie. kierując sie na północny 
zachód. Nagle ooś mu się orzy-
oomnialo. Zmarszczy! cz.oto 
Dlaczego Ted tak usilnie namawiał 
Ben.a na wYia.1Jd .do miasta bez 
forsy? 

Ale zanim przypomniał sobie, że 
;ego byly wsoólnLk Ted „Big" 
Johnson walczvł kiedyś w Wiet­
namie. jako saper. po gwattow­
ny,m w:rbuelm z t.erenowego for-da 
P<>.z.ostaly tylko strzępy, 


